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Gd?ńsk straciliśmy dzięki żydom.
Nieupełna przed miesiącem, gdy eprava 

auł/fonia. Polsce Gdańska, rozstrzygnięta 
pierwotnie tak  korzystnie dla nas i tak  
sprawiedliwie przez komisy ę Cambona, a  
potem  wstoutek niczem niewytłumaczonej o- 
pozyoyi angielskiego premiera zepchnięta 
m gle nad. brzeg pizepaiei, wywołała, w ca
łej Folrce jeden wielki krzyk trwogi, i gdy 
rówmcK/zeónie raz po iuiz donoszono z Po-ty- 
śa  nieprzyehybiie lab navre t wroca naeprzy- 
jggne w blosunku da nas ataaięwisko Lloyd 
G e o rg ia  i W ilsona jest dz;ełem zaciekłej 
ao Jpj-aldej akcyi żydostwa, gdy etalo się 
jam em  te  najważniejsza, tak  szczęśliw5© juz 
postawiona sprawa naszego by ta  może ra- 
gjft w skutek zbrociiiieeej in tryg i żydów, na- 
pisaEśmy w  „Gło«” e "Narodu “ te  słowa:

„UBŁCznpleni o nasze gdańskie wybrzeże, 
będziemy ubożsi, mniej zasobni w dostatek, 
będziemy może dusić się. Lecz wraz z nami, 
tylko w nierównie wyższym stopniu, udusze
nie to grozi i wam (żydom). Jeśli Gdańsk nie 
miałby przypaść Polsce, zalejemy całj kraj 
potopem dokumentów, świadczących, *e nad 
sprowadzeniem na nas tej katastrofy praco
wało źydoet-70. Kie spoczniemy, dopóki osta
tni prostaczek polski me zrozumie, że żydom 
ma do zawdzięczenia, iż ojczyźnie jego odmó
wione swobodnego tchu. Dotychczas: mogliś
my iść rasem lub osobno, mogliśmy porozu
miewać się lub wałczyć ze sobą, lecz współ
żyliśmy ostatecznie jak mieszkańcy jednego 
kraju, wzajem znoszący się. Ten stan rze
szy skończy się. Wobec notorycznego wroga 
pososTanie tylko jedn o : zerwanie wszelkich 
storunków J a k  w P o z n a ń s k l e j u .  Za
braknie chluba polskiego dla nieprzyjaciół 
Polski. Nie bylibyśmy warci tyć, gdybyśmy 
takich konsoli weneyi nie wysnuli. Za Gdańsk 
zapładde podstawami swej egzystencyi!“
Organ syorótów  krakowwJcchl „Now y 

Dziennik" nazwał asrU n. wy . tzyich słów  
^rfntT ŝuwwn stokroć gonazyin od < zarnose- 
ehonych posłdp&ków camkicb“ i nuał odwa
gę wyksztusić bozwrtmkt a, że „Głoe Naro
du" „nawotaie do p w w m V ł. ^ y  boezony 
wyżej końcowy bwtuż nasaogo artjLnuiu, 
którym cytowaliśmy r  pańć na Pofekę iy -  
dowafaiago dtdooo&a „Mauch ester Guar
dian", wydał mę syooieUnn traków jkirn, 
„oraekająeym krwią”, „nawołującym do 
gwałtów pub!" y z n tj _i ‘ , „mogącym pociąr 
gnąć th sobą nahanfc5 mordy, krwawe za
burzenia". Te grzmiące frazesy me miały 
oczywiście najmnśejsEej podstawy. Napisa
liśmy wyraźnie, że postąpimy „jak w Po- 
t i  ańskiem", gdzie nigdy, jako żywo, nie 
było „rabunków, mordów i krwawych zabu
rzeń" (jedyny pogrom tamtejszy był to po
p o m  powstańców poltkiąfi przez żydów na 
ulicach Poznania w r. 1848), leoz gdzie, jak 
wiadomo, wskutek zasadraczo wrogiego wy- 
Łtąpiema żydostwa pnzeciw Polsce Polacy 
zerwała % niem stosunki gc^podarcze, co  w y
wołało obniżeniu się liczby żydów w ciągu 
kilkudziesięciu lat z 8 proc. na niespełna 
1 proc. W wysunięciu możliwości zastoso
wania tej m etody na większej przestrzeni 
dopatrzył się „Nowy Dziennik" na mocy 
niepojętej logiki „nawoływania do gwałtów 
publicznych". JedinocKcónie zaiprąoczył, ja
koby żydzi maelfi cokolwiek wspólnego z 
pogorszeniem sprawy polskiej na kongresie 
wogóle, a  kw e^yi Gdańska w szczególno- 
ści-

ZycLi wogóle, dowodu ,,DzloJin!ik“, two
rzą wprawdzie w prasie na, zachodzie „dość 
znaczny procent", jednakże wszyscy oni. 
wyraźnie „wszyscy", są „kompletnie zasy
milowani i z żydostwem nic, ale to absolu
tnie nic nie maią wspólnego". Ozem jest 
„kompletne zasymiibowMirif i" żydów, o tem 
pouczył nas świeżo „neutralny" Lwów i je
go były wiceprezydent Aazkenaze, wtykir 
jący cudzoziemcom oszczercze memoryały o  
Polsoe. Tak samo ,kompletnie" zasymilo
waną jest prasa liberalna angielska, obsa
dzona gęsto przez żydów, ta właśnie, która, 
jak „Manchester Guardian", od szeregu 
miesięcy BywiemaćyiciziKa fałszu je opinię An
glii o naszych sprawach. Dodajięy, że wśród 
piór semickich, Skrzypiących po diugiej 
stronie kanału, La Manche, nie brak, wbrew 
„Nowemu Dziennikowi i takich, do któ
rych etykieta asymilacyi już absolutnie nie 
pasuje. Czy pozwoli sobie „Dziennik" przy
pomnieć p. Izraela Cohena z Londynu, któ
ry bawił u nas niedawno w podwójnym 
charakterze, jako apecyołny korespondent 
„Timesa" i jako dedegat organizacja angiel
skich syondstów, a którzy ob ijzgayszy  nas 
dostatecznie błotom w dtruaiu, urządza t< raz 
dla Ang’Sków aatipoLkie meetingi? On 
„nie ma nic,' J e  to absolutnie nic wspólne- 
yo  x rydoGtwem?" „Nowy Dziennik" w  
roztargnięciu zapomniał o swym duchowym 
fcrewniafcu. Lecs nie sąpomriata o ta m . w

liście otwartym  do W dsuna, szkalują cym 
Polskę, żydów ka Dura W fttaer, powołując 
się n a  opinię Izraela Cohena, bezczelnie, 
jako na rzekome sprawozdanie misy i angiel
skiej o Polsce, co m isya ta  w osobie R. E. 
Rimensa czuła się zniewoloną prostować 
publicznie pod datą  18 kw ietnia r. b.

Przedziwnie uprzedzone wr>boc nas stano
wisko Lloyda Gooige‘a  wyjaśnia w następu
jący sposób p. Tadeusz Żnitk-Skarezewski w 
liściu z  Paryża do jednego z pism krakow 
skich:

Lloyd George nie jest ź r ó d ł e m  prądu 
antypolskiego — mówił mi d*iś pewien An
glii. — on jest tylko jego wykładnikiem. 
Sam prąd skądś innąd wypływa i inne ręce 
nim kierują. To robota systematyczna i do
kładna, zwrócona przeciw wam, bo stoicie 
na zawadzie iej celom. Czyś pan nie zauwa
żył, że ilekroć sprawa polska stoi lepiej, lub 
gdy znajduje się w chwili krytycznej, tuż 
przed decyzyą, n a t y c h m i a s t  mn.o.ż.ą 
s.Lę n a  w a s  a t a k i ,  wślizgrra nawet dzi- 
wnemi drogami do dzienników wam przychyl
nych. Bo trzeba wciąż podjudzać opinię i . . .  
Lloyda George‘a. W dniu, kiedy Paderewski 
zjudżal do Parj ża, by bronić was/ej sprawy, 
pan Izrael Cohen ogłosił wielki meetńig pod 
protektoratem lordów i innych usłużnych fi
gur, by znów trąbić o... pogromach żydow
skich w Polsce. Pogromy już przebrzmiały, 
p. Cohen już dawno wszystko obwieścił, co 
rzekomo widział w Polsce. A le  s p r a w a  
w a s z a  s i.ę w.a.ż.y, wi.ę.c t r z e b a  nr z.o- 
cd‘w w im  j u d z i ć ,  choćby pogromami. To 
bardzo systematyczna robota i bardzo do
kładna.
W yjaku tn ie  powyższa daje pisane powa 

feny, praytem  znawca stosunków aosriul 
flkżch, nie ,Tanfr‘s«i>rtifc»‘ , p»ztxśwoi©, Ubt tał 
ze starej, dobrej w kuty, pozbawiony wsael- 
ktch ntŁJłW^oh cey jcJLićnkolwfek burych u- 
przeuzeń. -A cóż powi&Lrał w Docgłoezonej 
przez syomistów rozmówią x Romanem 
Dmowskim przywódca syooistów am erykaó- 
sk k h  MaoehaU? Wymbrwswacy oohie, że w  

Isee ÓBtnie^ joż na",,- wde bojko* fcwdów, 
raeikł: J 'O p  ald tsw e boykiot, nże 

mośe żaden i j ń  odnoasć się do  Potatd ■ »  
ozej. jak  'wrogo**- 2*den żyd! Bofkom wpra
wdzie jeazoze n k tm , ałe wroga B tosrrek 
żydów do 1'olaid jest i syonfeta am en  k*uń- 
e n  rtwTerJaa go v ynutafe. Nacisk taj niei a- 
wiści międzynarodowego żydostwa xawaźvł 
na  sprawie Gdiali^ka. Gidy oo odraucemii 
pdorwotfcnego, korcyisunego d la  nas rorzstrzy- 
gnięcia komisyi Cambona wyło-nił się za
miar zrobienia z  Gdańska wolnego miasta, 
żydowski „Berliiner Tag°blafctu (% 9 kwie
tnia b. r.) wnobeta ł  trouiffim wyraźnie: „Sta
nowisko Pol ńd w Paryżu utródinili w oeta- 
tnicih czasach żyda’ oświadczeniem, że Pol
ska ich prześladuje".

Nie trzebi, dodawać, że autwrowie ‘po
świadczeń" I inmycJi wiułtraycielskieh zabie
gów, jeśli nie przybywali od nas wprost, 
byli inspirowani przez polskich Aszkcna- 
zych.

Obecnie —  spraw a załatwiona. Gdańsk 
wyrw any x naszego ciała, a  na  dodatek u- 
siłuje się m m  na rzaz ić nieznane jeszcze 
przepisy o traktow ania mniejszości narodo
wych, do których, jak  wynika z© sźyliza- 
cyi, m ają należeć —  żydzi. „Ozaf- ‘, n a  k tó 
ry organ gyoirk tyczny powoływał się nie
dawno jako na źródło benstronne, pisze o 
tym  finale w liście z  Paryża datowanym  7 
m aja:

To drastyczne i upokarzające postanowie
nie traktatu z a w d z i ę c z a m y  w pLe.r.w- 
s.z.e.j LLnTi ż y d o w s k i e j  a g i  t.a.c yi, 
kióra [ teraz szerzy się w Anglii z c a ł ą  z a 
w z i ę t o ś ć  bą. W ostatnim numerze „Man
chester Guardian" czj tać można artykuł 
wstępuy p. t. „Po!snd“. pełen niegodziwych 
napaści, insynuacją i onzezerstw. Czytamy 
tam między innymi, te  w Polsce, i to etno
graficznej, tylko połowa (!) mieszkańców na
leży do narodowości polskiej, 4e Polacy za
wsze uciskał; inne plemiona, zwłaszcza tych 
biednych żydów i Białorusinów (1), te  impe- 
ryalizm polski chce stworzyć wielkie państwo, 
które byłoby tylko dotkPwym ciężarem dla 
Europy, trzeba więc temu zabobiede — 
i inne równie ugruntowane zarzuty i zjadliwe 
kłamstwa. W podobnym tonie przemawia je
szcze „Daily Telegraph", nie mówiąc o roz
maitych tygodnikach, wydawanych czy reda
gowanych przez żydów. Zwracam uwa^ję ua 
tę  nowa antypolską kamnonię. gdyż zamierza 
ona do obcięcia tmszycL wschodnich granic, 
do odebrania nam Litwy i Białorusi i pozba
wienia nas wschodnioj Gałicyi na korzyść 
Ukrainy lub Roeyi M a m y  j u ż  d o w ó d  
n a  O da.ńn± .u , te  podobnej Jgitacyi nie 
można lekceważyć, -
3-yfe faktów . ^

Nad ujściem Wiały wsuieoiumy naęz 
Ktandar mimo wszystkie trudności. To 
mus życiowy. Ale, że aie stało się to już 
dziś, ż® "paralieowaaiy został t»ei weey ko
rzystny dla nas akt woli kongresu, że dla 
osiągnięcia wielkiego eehi zużyć prayjdzie 
nam ogaom wysPku, że przeżywamy w t6j 
chwUi k l ę a k ę  n a r o d o w ą  —  tośmy

wuntii plemieniu, które żyjąc wśród nas i z 
nos od wieków, w m niam  za to na  zawro
tnym punkcie dziejów zatopiło nóż w na
sze gardło.

Mądre aloiwa sędziwego warszawskiego 
rabina P c im  u tle  ra: „im lepiej będzie Pol
sce, tem będzie lepiej żydom" podły w pró
żnię™. CH.

Naprężone położenie na Śięsku.
(Tel. wŁ Biura pras.). Dowodem, do jakiego 

stopnia stan rzeczy na Śląsku Cieszyńskim 
wytworzył sytuacyę wymagającą natychmia
stowej decyzyi, »luiy  fakt, że pomimo , istnie
nia ugody paryskiej z 3 lutego nastąpiło złoże
nie nowej noty przedstawicielowi rządu war
szawskiego w Cieszynie przez komisyę między
sojuszniczą. W nocie tej komisya, ubolewając 
M d płonnemi wysiłkami wytworzenia modus 
vivendi na Śląsku w okupacyi czeskiej, propo
nuje nowy uktad, nieprzosądzający sprawy we
dług brzmienia noty, lecz stwarzający nową sy-

s k o - s ł o w a c k . L e  obejmować będzie Ccechy, 
Morawy i znaczną część śląska, tudzież Cie
szyn.

& M \ M  |U A  cufitll
Cieozyu. (Tel wł. Biura pras 1. W Zagłębiu 

Ostrawskiem wybuchł strajk g< ueralny górni
ków. Strajk rozszerza się gwałtownie. Powód
do niego daii majstrowie, Którzy sażądaii po 
1000 koron na ekwipunek. Żądanie to podchwy
cili robotnicy czescy, domagając się od 1000 —

tuacyę. Projekt dotyczy dwóch środkowycl 20ń<l koron również na wyekwipowanie. Odmó- 
powiatów', cieszyńskiego i frysidack'‘ego, przez' ' J~'~ J J ’ °* ' ”
które przechodzi linia demari acyjna. Adraini- 
stracya ma się odbywać według norm austrya- 
okich, władza polityczna ma być oddzielona od 
administracyjnej. Starostowie mają nic zależeć 
ani od rządu polskiego, am czeskiego, lecz od 
komisy! mięszanej polsko-czeskiej w Cieszynie.
Komisya międzysojusznicza byłaby najwyższą 
instancyą apelacyjną. Wąski pasek neutralny, 
między liniami wojsk, miałby należeć do sądo
wnictwa polskiego. Pod względem clowym ca
ły Śląsk staie się neutralny. Liria demarkacyj- 
na wojskowa staćby się miała linią władzy są
dowej i administracyjnej.

Nota ta  ma 3 wady na naszą niekorzyść.
Przedewszy8tkiem zmniejsza teren naszej wła
dzy administracyjnej i sądowej, gdyż według 
umowy paryskiej nasza władza sięga poza linię 
wojskową. Nowy stan rseczy aankeyonowałby 
linię wojskową, wytworzoną przez napad czeski.
Po drugie warunki konJsyi stwarzałyby prece-; 
dens neutn.liza.yt dwócti powiatów, wreszcie 
nota świadczy o nieznajomości administracyi 
kAalnej, t d y i według peuwa auslr. władza po 
lityczna starostów nie była oddzielona od wła- 
d*y administracyjnej. Prawdopodobnie też no
ta  ale bed-ao miała następstw.

Cieszyn oddany Czechnm ?
Wiedeń. Wiedeńslde Biuro kor. donosi

wiono im i to dało powód do strejku. Strajku
jący starają się zraesić do bezrobocia górników 
z Zagłębia Karwmskiego, ale pafyot.yc^ni pol
scy górnicy oparli się temu, w sposób Btanow- 
ezy, wiedząc, że pracują dla Pohlu. Zbolszewi- 
zowani Czesi zwołali zgromadzenia, nu których 
wybrali delegatów do Pragi, celem przeprowa
dzenia rokow/ań o te dodatki. Wybrano samych 
Polaków. Jost to zrobione celowo, ażeby wyka
zać, że bolszewizm szerzy się właśnie wśród 
robotników polski b. Górnicy Polacy rozumie
jąc te tendeneye mandatów^nie przyjęli i nie 
pojechali. Według niesprawdzonych pogłosek 
z Radwanic i Piedwałdu ciągną u  Ostrawę 
znaczne zrstępy zbntaren kowanych górników 
czeskich. W Porębie, Orłrwie i Karwinie utwo
rzone silne pogotowia wojskowe.

Znowu napad czeski.
Cieszyn. (Tel. ud. Biura pras). Przedwczo

raj do Lutyni niemieckiej (ra  terenie polskim 
Śląska) przedarła się banda żołnierzy czeskich. 
Żołnierzy tych wyrzucono bez uzyna broni. 
Wczoraj żołnierza ci wrócili drugi nu , wdarli

Różne postanowienia.
Poszczególne punkty gwarantują, aby na 

wypasł >k u s t ą p i e n i a  t e r y t o r y ó w ,  dro
gi żelazne znajdujące się na nich, zostały od
dane w d o b r y m  s t a n i e  z n o r m a l n y m  
t a b o r e m .  Niemcy pozwolą w ciągu 25 lat 
państwom sprzymierzonym i sojuszniczym bu
dować łub ulepszać na ich koszt na &woj'm 
terytoryum linie kolejowe, które im będą po- 
irMtime. W ciągu 25 lat ogcł państw sprzymie
rzonych l sojuszniczych, reprezentowanych w 
komisyaeh Renu i Dunaju, będzie mógł narzu
cić Niemcom zbudowaniu drogi splawuej o sze
rokim przekroju, łączącej Ren z Dunajem.

się głęBiej na torytofyum polskie i wywiązał*' testów —  esjrtauy w „Chtseuói Gdańskiej" —

Weraaln, iż „Jouraal" pisze, że jiaństwo c z e sprawdzenia wypadku.

się strzelanina, v  której 11 Łohderzy etmldeh 
zabito a 2 raniono. Według niesprawdzonych 
pogłosek żołnierze czescy desta\. esy się na te
ry torynm polskie rozpoczęli masowy rabnnek 
sklepów. Szczegóły na razie nie-nare. Na ml<rt- 
Bce zajścia wyjechała misya aliantów, ceh m

Rosya anłybolszewicka wraca do głosu
Warszawa. (Telefonem). Według pogłosek, 

krążących w kuloaracli sejmowych sprawa 
wspólnej grrnicy polsko-rumuńskiej, która do 
niedawna była azeroko dyskutowana w • sfe
rach dyplomatycznych koalicyi, obecnie we
szła w stadytun niepomyślne. Zaznaczył się tu 
wybitnio wpływ polityków rosyjskich Izwol- 
sldego I Sazoncw u którzy przedstawiają froa- 
■Kcyi, żc bliskim jest upadek bolszewizmu ro- 
syjskhgo i te  wobec tego nie należy dawać

Polsce nowych granic kosztem RosyL Dowo
dzenia te wpływają bardzo niekorzystnie na 
załatwienie polskich postulatów r, z* łaszcza, co 
do Galicyl wschodniej i Białorusi.

| W związku z tem pozostają cpccyolne łn- 
i strukeye, która nades/fy do naczelnego do- 
j wódzbwa wojsk, polskiego od naczelnej komen- 
. ay wojsk koalicyi w sprawie operacyi wojen
nych na wschodzie.

I

Paderewski w Londynie.
Warszawa. (Telefonem). Premier Paderewski 

wyjedzie do Parjża 19 lub 20 b. m. Będzie on 
obecny przy załatwianiu sprawy odpowiedzi 
Niemiec. Następnie premier wyjedzie do Lon
dynu na kilkodniowy pobyt.

Żsgiuga w traktacie pokojowym.
Warszawa. Traktat poknjowy zawiera m. L 

następujące postanowiema co do wolności że
glugi i przewozu:

Przewóz ze strefy wodnej do innego pań 
stwa i odwrotnie przez Niemcy nie będzie ob
ciążony żadną opłatą celną ani przewozową; 
zapewni ina będzie wolność przewozu.

Laba, Odia, Niemen.
Łaba i dopływ jej Mołdawa (od Prag5), Odra 

(od miejsca połączenia się z Oppą), N i e m e n  
(od G r o d n a ) ,  Dunaj (od Ulmu), kanały, 
wzdłuż nich biegnące, kanały epławne i t. p. 
zostają u m i ę d z y n a r o d o w i o n e .  Do rzek 
tych stosować się będą zasady wolności że
glugi. S t a t k i  n i e m i e c k i e  będą mogły 
krążyć regularnie pomiędzy dwoma portami 
jednego z państw sprzymierzonych i sojuszni
czych j e d y n i e  z a  p o z w o l e n i e m  tego 
państwa. Opłaty zostaną obliczono tak, aby 
pokrywały tylko kosztj konserwacji i melio-

Iracji, ale państwa nadbrzeżne będą mogły po
bierać opłaty celne, rogatkowe i portowe.

I Łabą zarządzać będzie {cogijsya międzynaro
dowa, złożona z 10 członków: 4 Niemoćw, 2 
Czecho-słowaków, 1 Anglik, 1 Francuz, 1 Duń
czyk, i Szwed.

Zostanie poro olana komisya międzynarodowa 
j Niemna ópo jednym przodstawicielu każdego 

z państw nadbrzeżnych: 3 przedstawił ieli ta- 
,nych państw, wskazanych pmez Ligę Naro
dów) na łądame któregokolwiek z państw nad- 

. brzeżnych.
1 Dalsze postanowienia dotyczą umiędzynaro
dowienia D u n a j u ,  R e n u  i M o z e l L

Porty dla Republiki czesko-slowaiklej.
, Niemcy wynajmą republice ezosko-sh wa- 
ckiej na lat 99 w Hamburgu 1 w Szczecinie 
cb :zary, które nie bęią stanowiły wolnych 
stref. Szczegóły zostaną zdecydowane przez ko- 

Jmisyę, złożimą z S-ch członków (1 Nlemiee, 1 
CzcchoSłowak i 1 Anglik).

Transporty drogą żelazną.
j Zanim zawarta zostanie nowa konweneya,
1 której zadaniem będzie zastąpić konweneyę 
berneńską z 14 pażdzi >niika 1890 Niemcy sto
sować f ię maia do jej przenisów. Transporty 
wyruszające lub zmierzające do kraj iw sprzy
mierzonych i sojuszniczych, korzystają w Niem
czech z najbardziej uprzywilejowanego syste
mu, jaki stosuje się do tego rodź; ju transpor
tów. Niemcy zgodzą się na ustanowienie opłat 
bezpośrednich.

Sprawa Gdańska zaostrza się.
Gdańsk. P. A  T- W „Gazecie Gdańskiej" 

czytamy: Hakatyśoi prą całą siłą ludność nie
miecką przy pomocy kłamstw do op >ru przeciw 
oddaniu Pru» Królewskich i Gdańsku Polsce. 
W łacte niemieckie oraz orobj mające z nie
mi styczność opowiadają, że istnieje w rękach 
władz niemieckich spis osób, które bęlą  zaare
sztowane w chwili, gdy Gdańsk będzie miał być 
przyłączony do Polski. Spis ten obejmnju mnó
stwo osób z wszystkich miast i powiatów Prus 
Zachodnich. Zapowiedziane arratos ani* maja 
na celn pozbawierie ludności polskiej kiero
wników 1 przywódców, cieszących się jej zaufa
niem, aby potem prowokatorzy niemieccy mo
gli popchnąć ludność polską do nierozważnych 
czynów.

Niemcy mobilizują.
„Geeellurur'’ donobi o tajnych 
mobilizacyi wśród ludności

Berlin. P. A  T. 
przygotowaniach 
Pras Wschodnich.

Cdańsk. P. A  ZF. Jako jeden z licznych do
wodów antipwlskięj agitaeyi i zbrojeń niemie
ckich w Gdańsku 1 Prusiech zjuAodntcb przjta- 
em  „Gazeta Gdańska" następujący fakt: Przeu 
dwoma tygodniami utworzono z ibtonwzńw po
czty gdańG lej osoLoą kompanię, która z naka
żą wyiazej władzy pobiera na ztrzehtlcą woj
skowej naukę strzcLnl u

Sęmonstrscye Nicrâ ów gdaiiskicii.
Gdańal™ P. A  T. O  wi rtośu niemieckich piu-

żwtadeay eetałoiu cgren adzenie protesioj^^a, 
urządzone przez Niemców gdańskich na Rynka 
S ieu  m  W dzień tego zgromadzenia zwolnio
no pracowników niemieckich od zajęcia za
miast o godzinie wpół do 4 -tej po południu ju t
0 godzinie 2-giśj. Przed zgromadzeniem pole
cono jednakie wezystkon zeurać cię na Wieben- 
piatzu, gdzie .pisano wszystkich brakującjcL. 
Wszyscy, którzy w owej aomonstraoyi nie b.aii 
udziału a zortali zwoiuieui z pracy mieli następ
nego dnia olrohić półto.ej godsidy. Dopiero na 
tnterwencyę Biura pan/jn>.go oi. ibiych so
cjalistów zwolniono ich od tego obowiązko
wego odral iania.

HAKATYSTYCZb E KŁAMSTWA.
Gdańrk. P. A. T. Hakatyslycma „Danziger 

ADgemeine Zeitung”, uprawiająca namiętną 
propagandę przeciw p zyłączeniu Gdańska i Prus 
Zachodnich do Polski używa najrozmaitszych 
środków, aby wzburzyć ludność niemiecką
1 ekłorić ją do protestu przeci"* przyłączeniu 
do Polski Dziennik ten pisze między innemi: 
,A*erolde koła mieszczaństwa i robotników nie 
przypuszczają, eo ich czeka w razie połącze
nia Prus Zachodnich z Polską. Przyrzeczenia 
polskie są kłamstwem i szalbierstwem. Niema 
mowy o taniej żywności i o jej nadm:arze. W 
Poznaniu musiano znów zaprowadzić rystem 
kartkrwy, aby szerokie masj ludności nie cier
piały głodu. JeżaF Biały Orzeł roztoczy swoje 
skrzydła nad naszym krajem wówczas skończy 
się ośntagodzkny czas pracy (I!) zarobki i spo
łeczna wolność".

W tym samym jedpakże numerze jak gdyby 
zadając kłam sama sobie JDanzigor Alłgemcine 
Zeitung" podaje wiadomość, te  Poznańskie do
starcza Niemcom 1.800 (KM) cetnaró? ziemnia
ków, ą dalej wylicza „D auigcr Allgemeine Zei- 
tu ig", te Niemcy bedą mnsioll płacić rocznie 23 
mflłardy marek podatków, podczas gdy przed 
wojną płacili tylko 4 miliardy.

„Gazeta Gdańska" polemizując z temi wry wo
dami „Panziger Allgemeine Zeitung" przytacza 
oświadczenie prunkiego ministra- skarbu Gol- 
teina, który w mowie swej zaaiac^ył, że każdy 
z niemieckich obywatCi będzie mnsiał przez pól 
re tu  pracować na podatki. Twierdzenie „Dan- 
riger Allg. Zeitung *, że w Polsce nie będzie 
?-(rodzuinegn dnia pracy zbija „Gareta Gdań
ska", powońi ‘ąc się na zarządzenia rządu war
szawskiego i Nączolnej Rady Ludowej w Po
znaniu, wprowadzające na całym obszarze ziem 
poislich 8-godzinny dzień prrey.

Żydzi (jdwccy przeciw Polakom
Gdańsk. P. A. T. Kie równik żydowskiej gmi

ny w Gdańsku i wydzi*! zwicrzchniczy żydow
skich gmin wyznaniowych Prus zaehodnieb o-
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głaszają w niemieckich pism ach u łań sk ich  na- 
s ttp u jąc e  oświadczenie: W raz z w szystkim i
innymi Niemcami żydzi niemieccy Glłańlka i 
P rus zachodnich podnoszą w ostatn iej chwili 
(do i, aby się zastrzedz katcgorv tan ie  przeciw 
odeL-wae.ia jakiegokolw iek obszaru naszej (?) 
ojczyzny. Nierozerwalnie złączeni je s te in w  z na 
»zą niemiecka ojczyzną. Jesteśmy Niemcami 
I ' L£my mmi pozostać (!). Precz z bezpod
stawne* twierdzeniem, jakoby żydzi gdańscy 
pragnęli przj łączenia do Pófefkr. Bronimy sic 
całą silą przeciw  tumu, aby chociaż jeden nie- 
■łiicki żyd dostał się pod panowanie Polaków. 
Polacy aż do ostatnich czasów okazali dowo
dnie, że nie są w stanie tolerować czy szano
wać narodowych, czy też religijnych mniejszo
ści. Po dzisiaj zadając kłam. swoim zapewnie
niom, u rąga jąc  poczuciu ludzkości, urządza
ją pogr my (!!) żydowskie, budzące wstręt w 
cały m ś wiecie kulturalnym. (?) Ułato^o też 
żydzi *»groit»nych od Twames# obezi rów na 
równi z wszystkimi 5 L meami bronią się prze
ciw wyrzeczeniu się swojej narc iowoiei, a wy
dacie ich polskiej nietolerancji uwataóby mu
sieli z saeuegekue Okrutny etos. Zwracamy ńę 
z tym ekraykieaa do su mienia osiego świata 
i wżvwtuay tych, w których ręku spoczywa u- 
ksztaJtowanie przyszłych losów świata, al y nas 
od tąęo k m  bronili. (,.1 tanziger Ailg. Złą.”).

O Białoruś.
Paryż w maja.

Niesłychane wrażemie urobiły tu wieści 
z W arszawy o staniowisku Naczelnika pań- 
&wra i Sejmu w sprawie stoeumfcu do L i 
t u  y  i B ia łe j r .u .s . i .  Zatarg między dwo
m a czyuiiiik mii w państw ie oczywiście na 
grancie paryskim odbija się biffdzo niektr 
rzysm ie. I tu  dwa prądy zwalczają s i ę . ia- 
k o rpo racji Białe; -Rusi a  ttnai b Lfcową etno
graficzną, i drugi —  uni z Litwą ubiuwyczuą. 
Nie w naszych jednak rąScach w yłączna de 
cyzya —  m ają tu  do m ów ieria wiele inni, 
i  k oalic ja , i Litw bu, i Rtmya, k tóra toż mo
że niedługo będzie mogła mówić, g d f  moc 
niej stanie aa  nogach po up udku.

Jakkolw iek jednak jest, to  ta  w  Paryża 
zwolennicy obu oryentacyi rozumieją jedno: 
byłoby wielkim błędem, gdyby Sejm ndal »- 
chwalić Łukotrporacyę Bialejruw bez oglą

dania się na  komgres. Sądzkuy ta .  k  dost* 
craau e  rozumieją tę  spraw ę posłowie sajuto- 
iwi. Uchwały poprzednie w sprawi* i  .no
sków nagłych nie były jc trzebne - -  lepiej 
by łe ■? ra iie  w tej kweetyj mą ik* wypo
wiadać. (idy  już uagł >ć ucLyw lono, ou obi* 
Mmttf UT“J  rezołu :ya oędh:c doi ć «ps Ł >jna, 
mrigfcjdai całość spruwy pokbdoj, ja k  *** 
o i  s e u i  stoi.

Za to  y i  J u ą  rzeczą W to k / wypasńa- 
Ataifc mą ma Biełejruai n  serowy Lo
laków i Białorusinów a  s-wiazaiem a Polską. 
Prawami haatorycsneim Białejra a nie wy- 
g?itr*jr. Ojwiadoaer.ie htd&oto. byłoby h o -  
tem ogromnej wagi i Hww* *.*_ I, bmtdotny 
lepiej w i ś  m u  w - - c l l  t o  • g g B r - i B . y ,  j e * a a  

e j » R eeri SaJnookreślen*© narodów jato na
sadą, w która m A»  sSerorfeln to mozerze wita
my, ale u d  którą uakt tak U w  prasjłć do 
ps-rądku dziennego i v  nseóą w. a.

Przeciw rłzndm
Z powodu ozruchów w  fcodowaj GuTeryi 

(Strzyżów, Hzewów, Kołbusztm * i t  d )  
sejmowy klub ludowców ogłasza w organie 
nroitti „Piaście", odezwę, naw ołującą lud
ność w iejską do spokoju O iezw a wrwiera 
między inoemi następując© w skazania:

„Ci wszyscy, którzy teraz, w to wielkie 
święto w; zwolcnia, wzniecają jakiekolwiek 
niepokoje, »ą najgorszymi wro/aml lado, 
wrogami waszymi. Szkodzą oni z u p  i P d  
sce u s.. oich, ale więcej szkodzą u obcych, 
a szkodzą przede wazystkiem całemu ludowi, 
szl odzą wam samym. Ostatnie wypadki w 
Rzeszowskiem, w Kolbusrowskiem i Tamo- 
brzeskiem niech będą dla ludił zdrowo my
ślących i trzeźwo oceniają< ych stosunki, prze
strogą. Pamiętajcie, że niepokoje, wy wołań* 
w t; eh powiatach, kierowane byty zbrodni
czą ręką, nie \,'*adomo, za czyj© pieriądze. 
„Pamiętajcie, że ctłopŁ odpokutują za to 
ciężko, to niejeden przypłaci i ju i p. lypla- 
cil życiem rozrueby, wywołane w *ntera*i« 
eudzym. Painieiajei© wrer-.rie. że gdy przy 
rozruchach, kierów air przez zbrodniczych agi
tatorów zaślepieńcy, zabiorą jednemu lub 

drag emu ż\dowi porę drobi izgó ■ to żydzi 
dostaną za to miliony, bo im skarb polski 
w uzemi pieniądzmi będzie musiał to zapła
cić. a chłopi poniosą karę Pamiętajcie wszy
scy, to  kwest yę żydowską rozwiązać może tyl
ko Sejm, ale nigdy nie mogą jej rozwiązać 
i nie rozwiążą bauchr rabusiów. Największą 
przysługę oddają dziś naszym wrogom we
wnętrznym i zewnętrznym d, co was podże
gają do gwałtów. Zachowajcie spokój 1 r a -  
« g ę “.
Odezwę j*KlpUaE wszyscy posłowie z Hu

to. Pohkiego Stronnictw a L udow ew  „Pla- 
Stsrw 3Ów“ z t  oełem W itosem na co»le.

»
Rada m. Krakowa.

Po prijetio  godzhmem opóźnieniu razpoczę- 
lo się werwa; posiedzenie rady m. K-akowa 
przy bardzo słabym komplecm. Otwarłszy po- 
bied/enie prez. F e d o r o w i c z  zawiadomił ra
dę. że w a a ) ) ‘szych dniach sekeye rady roz

poczną badanie regulacyi poborów służby pro
wizorycznej i etatowej. Koszta tej regulacyi 
w yniosą K  1,153.748.

.Sekretarz dr. K a u n e n b e r g  odczyiał sze
reg intei poiacyi i wniosków, mianowicie r. 
M i k 1 a 6 i ń s k i e g o o dzierżawę parcel na 
graniach poforteczayeh, r. dr. Ro s e n z we i -  
g a w sprawie interwencyi magistratu przy 
wynajmie wolnych mieszkań, r. dr. Mu l l e r a  
o przedłożenie komisyi dla zbadania zarzutów, 
wybranej przez konrsyę aprowiz. wszystkich 
rachunków aprowizacyjnycb od r. 1914.

Wydanie not drobnej monety.
R. dr. G r o s s  przedstawił wnloaak e wy

danie przez miasto z powodu braku aruhnej 
monety no* jedno i dwukoronowych do wyso
kości 2 mil. K. Bony te będą zwiwtne po roku.

W dyskusyi poruszono sprawę wj .lania bo
nów na 50 h, oraz odpowiednich zastrzeżeń, 
aby wszyscy przyjmowali te pieniądze.

N,°głość wn?oeku i sam wniosek uch ■ su mo.

Sprawy aprowizucyjne.
R. o-deg. C z a r n e c k i  przedstawił wniocel- 

o udzielenie j»tkc«n miejskim kredytu 1 md. 
kor. oelem uruchomienia jatek w odpowiedniej 
ilości.

EL dr. K f l i l e r  wniósł & powiększenie ilości 
jatek i rozszerzał la maeanu Kie jakiej, aby ona 
mogła dostarczać wędlin dla konwumów.

R. dr. G r o s s  porassył autue stosunki, 
jakie i ipanowały w dziedzinie aprowizacyjnej 
W Krakowie. W cnaej dytkusyi przemawiaB 
t  A d o l m a n ,  domagając się, aby rząd wyja
śnił, dlacuego ^a cu der pobiera 9 K 60 h, 
r. H e u m a u ,  r. C h w a s t e k ,  r. K l u c z k a ,  
pocceu wmioMk kreuytowy przyjęto.

Porządek dzienny.
Z r irądkn dzijcnego przyjęto wnioa«4 ee- 

keyi IV w sprawie przyjęcia przos gminy spa- 
dju po i. p. Kas. Gerusie. Nactęprie zgo lzRa 
się rada na otwarcie dwóch nowycb szkół po- 
.pftEtych w Podgórza.

EL C i c b o m s k i  przedstawił w niosek o 
sprzedaż grantów dla Urmy Smiechowelcogo, 
H. Seidenfraoa i Budsias As po 100 & sa są- 
tea. k . W i e l g u s  sprzeciwił się sprzedaży 
pe tak u-daj een> grantu dwom pierwszym 
firmom, popart ge w tma r. R o w i ń s k i .  Za 
wnfeskami a t u '  przemawi di r. J u d k 1 e- 
w l e z ,  r. G o d z l e k L  R. H o l e k s a  domarał 
toę odeełama eprairy do kcanbyi celem pono
wnego sbzJania r  ma szaetmkowa gruntów 
m  sa ony magistraiu inaeecj opiewa, niż przed
stawiła kjssisya.

Wieepres. R e 11 e przyznał, to magistrat o -  
ssaoowal grunta nu K 120 sa sążeń, ceną zaś 
zniżyła komisy*.

W głosowudn odesłano sprawę sprzedaży 
gruntów f ir m c m  SmśoehowsH-go 1 8eid»nfrvia 
do koadsyL aehwalono ssś sprzedaż grantu dla 
p. B sd d u d a .

P n yaaao  następnie s-ere? dsobnyoh ksody- 
tów de tatkowyefa. Va podstawie rofrratu c. 
Z a w a d z k i e g o  przylęto kredyt w suroe 
okaże S zdL kas. na budowę budynków skry- 
sswyek na prawy m fantgu Wbdy. Bndwuków 
toek ma byi T.

R. S a w i ń s k i  rai owai  wniosek przystą- 
ptaaia gminy de Tow „Zeginga polska” s a- 
lilsłms 100.000 Ł  Wnlosoh uchwalciM.

Dodatki drożyźniane dla emerytów prołny 
podwyżsreue wedle normy rządowej e 100 
proc., poezera przyjęto ca bloe soniwę zalicze
nie lat słrarby nieĆkątowej ł obcej ur^jakom  
gminy.

O masifet lacye.
R. dr. R o w i ń s k i  poruszył sprawę niepo

wołanego maiiif.«tov.rnia swych ncruC przez 
obywateli miasta. Mówca wnosi, aby sprawę 
tę ujednostajnić i aby kierownictwo tych ypraw 
ujęło w ręoe prozy dyna miasta. Należy po
wołać de życa Koi iftet obywrtdski, któryby 
w sprawach ogólno-n»radowych występjwał 
tm-eniem oadege niiasta.

Wicewee. R > 11 e gorąoe poparł ten wni- 
sek, który jednogłośnie uchwalono.

Interpelacye I wnioski.
Prez. F e d e To w i e z  crlpowiadał na szereg 

interpelacji W sprawie fundacyi na. Otronow- 
akiege wyjat iił, to w najblitezych dn'ach zo 
stanie ukończone wygotowywanie aktu lunda- 
eyjnega. R. K r z y ż a n o w s k i  w odpowiedzi 
na interpelację w sprawie kradzieży fundu
szów gmhnych praedtetył dwa sprawozdania 
:e sek ntrów przeprt wadsonych w kasie miej
skiej, i itór uyi azahr, iż si imi kasy 1 ks;ąg 
znajduje tśę w zupełnym porządku. Zarządzo
ne szereg oboeerzeń w kontro# kasy, ce pod- 
nłeuie jej sprawność.

Na tom posiedzenie jawne przerwano.

Posiedzenie tajne.
Na l tjr<s posiedzenia załatwiono ezereg 

nommaeyi, miantrwicie st-jnianowano kt. Ru
dolfa K r a u p ę starym katechetą w szkole im. 
Oleśnickiego, ke. E u s z l i k a  swił/m kateche
tą w XVTL szkole wydz. żeńsk. Przeniesione 
nauczycielkę p. M a y e r b e r g  w  stały stan 
HpoeTjnku i wyrażono jej podzięko*-nie za 
ow*xmą praoę.

Nowi dyrektorowie iwttrów.
Jako ostatnią sprawę załatwiono na podsta

wie referatu wieepre*. R o 11 e g o Siprawę no- 
minacyi dyrektorów obu teatrów krakowskich. 
Przeciw wnioskom i omisyi toatralnej prwma- 
~lali r. E h r e n p r e i s  i P e r o ś .  Za wn:o  
skami oświadczyli się r. L a n g  i K o n o p i ń 
s k i

W głosowaniu rada znaczna większością gło

sów oświadczyła fńę za wnioskami kcmfeyi i 
na tej poC-tawie zostali zamiano -aui dyrekto
rami dotychczasowi kierowm.^ a e e n  dyr. 
T r z c i ń s k i  i dyr. J a r n i ń e k i ,  obaj na 
A t t r z y .  Uchwalono także, aby dyr. Trzciii- 

■ kiemu komisya d(>dala d o r a d c ę  l i t e r a -  
: c k i e g o.

K R O N I K A .
D sS ś d n i a  n r a ja  1 9 1 9  r .

A syenaty  P olskiej Pbżyezki
nabywać marna: (pe potrąć .mu procentuL 

100 marko we, kererewe, rublowe z« ©7.70
608

1M0
£000

lOoOO

za 4*1*47 
za hic. ia 
za 4J64.72 
za 9789.46

Z s d a s ta .
GALICYJSKI F l^ U U S Z  RELIGIJN’; . W dzi

siejszym  num erze w fejletonie, san ieszczuuyin  
na czw artej kolum nie dziennika, rozpoczynam y 
druk  rozpraw ki ka. p ra ła ta  D ra W ładysław a 
Chotkows kiego r .  t  „G ałkyjukł fundusz reC
g iw l-

PROTEST PRZZCłW  ROKOWANIOM Z U- 
KRAINCAML W iadom ość e rozpoc^cau w Pa- 
lyżu  rokow ań z I ikraińcairt o rozeyn i  to  na 
zasadzie Unii F ug  —  zachodnią g ran icą powia
tu  drohobye.kiego, x  oL poko iła  dużą ezęść 
społeczeńs-wa.

Zrzeezeai* i  grupy , zajm ujące się spraw am i 
Griic yi wschodniej, odbyły \ ezoraj kenferen- 
eye i narady . W id e  z oich, między tem i Sekre- 
ta ry a t vFa G alicyi wschodnie}, G rapa ziemian 
wschodnio-gaL, preaydyum  ostatn iego wiecu 
w spraw ie Galicyi wsch., Koło p«dit Poluk, wy
słały nag łąee teU gram y do naez. riłsu-lskii go 
i  prem iera Paderew skiego z  protestem  przeciw 
rokowaniom  z Ukraińcam i i przeciw  ftnfl de- 
m arkacyjnej, oodającej cho«'by raasow o 1 i pół 
miliona Polaków  i

nifacego rfrzymały swą trądyeyą, wprawdzie 
nie zupełnie ściśle, bo dopiero wczoraj na św. 
Bonifacego nastąpiło znaczne oziębienie., lecz 
za to trudno się spodziewać rychło ocieple
nia po tak  dokuczliwie zimnym dniu, jak 
wczorajszy, który opu Poszył planty i wypło
szył gości od stolików kawiarnianych pod go
lem niobem.

W SPRAWIE STRAŻY OBYWATELSKIEJ. 
Dzisiaj o godz. 5 po pot odbedzio się posie
dzenie Sekcyi.n, DI 1 V Rady miasta w spra
wie dalszych obrad o-laośnie do Straży oby- 
watełskkj. W posiedzeniu weźmie udział za
proszony przez p rasy1 v um miasta mecenas Dr 
Skąpskl, ze wzgięda  na wapókidział Straży a- 
bywatelśkiej z Komitet uu zwalczania 3chw y.

BUDOWA URZTDÓW AKC Y/OWYCH. One- 
gdai odbyło się posiedzenie Komisy! admini- 
strae.yjnej pod p n  *rod"ł-ct ̂  era ltieipr. Saro- 
go. K ouótya roepatry rała odarty na budowa 
7 urzędów na linii akcyzowej na prawym brze
gu Wisły i uchwaliła jłzedW yć na posiedzeniu 
R aiy  miasta araioadbi, eo do zatwi-rdzenia o- 
fert najtańszych i co de u l  M a r a  kredytu 
2,180.0C*J Por. nu pokryt*. k centów s pnwlo- 
żejieai Hnfl związ^ trych.
REKWIZYCYA MIRSZKAłł PRYWATNYCH. 

Wslcatefc wielkiego zi pcti lobrorania wohiyel* 
kwater dla oficerów, magistrat, wobec zniko
mej liczby ĘęmazAjąeyrb dobrowotode kwalerr, 
wprowadza z dniem 16 b u . na zasadzie usta
wy z dnia I f  kwietnia 1919, zgodnie ■ eyto ra
ną u»’tawą, rekwizyeyę niSrezkań. Zsraaeza się, 
i i  dobrowolna zsrłóozenla sa tom więcej wska- 
zrn* to magistrat whyiających s?e od obo
wiązków s powyższej usta* y wynfkajaych, bę
dzie karał na podrt•»-*!« a r t  10 ustawy z d. 12 
kwietnia 1919, aresztem do 8 miesięcy hih 
grzy wtią do 8000 warsk. Zgłorzi nta kwater 
prrrimuie Biuro kwaWmikowe wydziału Y. e. 
inagistrata w godzinach ur-tdouych, R p., 
drawi 21.

DZIWNY ZAKAZ. Donoszą oam. to raagi- 
s tr it zalrorri! obywatelom z Nowej Wsi, Ozar-

ku d^bodzeń aresztowano, w porozumieniu 
z władzami wojskowemi, podporucznika Wa
cława Ciążyńskiego, jego przyjaciółkę Kazi
mierę Czekajówną, oraz paserów: Urbana Le- 
nika, śl tsarza. Ant. Górkę, Jana P au  lika, Hen
ryka Głowackiego i Apolonię Hiroń. Odebra
no ©J nich bardzo wiele skradzionych izeczy. 
Dałsre ścisłe dochodzenia, prowadzone pizez 
koneepistę policyi M an a , są w toku.

Do • magazynów wojskowych w Dąbiu Dad- 
azedł niedawno transport mundurów z Ame
ryki W parę dni skradziono z tego transpor
tu znacraą ilość mundurów, wj rtotoi kflka- 
drśei ąt tysięcy k i m  Ponhwai przy rewiryi 
u niejakiego Mojżesza Szapiry z Jas* znale- 
ńoao pewną część tych mundurów, przeto po- 
licy a aree zlewała go pod zarzutem współu- 
d dahi w nahy sraniu skradzionych rzeczy. Do
chodzenia władz wojskowych są w

Z Fi '«ld I a  świata. 
DR ADAM, poseł iwuwski, mianowany zo

stał — jak donosi „Mtaniaw Potakf” — dyrek
torem „Polskiej Kasy pożyczkowej™

PkABA PiM LKa W WILNIE.’ W e«ug 
ostatmch wiadomości, wychodzą obeenta w 

w "śtmf w czterech jeżykach Pe polsku 
wychodzą: „Dziennik WHeóski”, „N*« gruj« 
„Gazraa Ludowa” i „Nae* Sztandar”. Poza’ 
tem wychodzi joJno pismo białoruski*. Gazety 

* i białoruskie nazywają obocay stan 
i«o*zj ^ u p acy ą  pokką.®  dniem 9 b m. za- 
« ^ y  w ^  blin wychodzić również dvie gaze
ty żydow*Jde: „Der Tag”, organ Buadu i ^Ji- 
dm e CSajtuog”, organ syooLtyezuy.

REYMONT WYJEŻDŻA DO AMERYKI.
donoszą, ruakoudtT twórca 

„Chłapu-r-, WŁ Reymont, który do*rehtzaa 
bazril dla zdrowia na południu Franeyi, wybiera 
się u> u r e wrażcn.a w podro« do Stanów 
Zjednoczonych. Wyołynie prawdopodobnie i  
Marsylfi dnia 16 b. w .

technice pogrzeb 
dziewięon obrońców Lwowa. Żegnaue dźwię- 
kaur I Łopił.owskiego marszu pograeLuwep-ó, 
jochaiy zwłoki tych bohaterów w czarnych, are-

JPOC«»R8 „D Z IE W iącnr. Ze Lwowa do- 
zagłębie naftow- w i-ęce | nej Wsi, Kawiorów f Krowodrzy pa*! bydło na el{̂ am4Cyb. ^ b y ł  się z

ukraińskie. W ’.adchodzącą niedzielę odbędzie j Rłoniad*. Od '.•*< nćrpHłniotjjyeh bydło, za orda '  1,1
się w Krakowie wiec publiczny w tej sprawie.! -eniem miastu prae* wiaścMeD odpowiedniego 

P. ALEKSANDER LEDNICKI, znarry poli-1 erynszu, pasto sł» na Błon?a-sh, mieszkańcy bo-
tyk i działacz narodowy z Moskwy, baiii w l wiem Oąarwej ! Nomrej WsL oraz sąsiednich ~ ' Ł ,  * ---------
K idow ie. j dzielnie nie mai, pastwisk w retarc^jącyeh ^ ^ w  m S ^ Ł i  ?  P ^ ó f o -

WIADOMOsa OSOBISTE. Dyrektor pofi,-yf ^  wyżywienie by-D*. Spodziewać się nalt-©r, to?
p. Rudoll Krujiiński, przerwał rozpoczęty urlop! to ten nton-inraTdtallSrtony zakaz wstanie * " "
i objął i  powrotem urzęilowanle. eofaięty, gospodarze tamtetof b o afcau, gdyby

Z AK litEMD ItMIEJFTNOftfŁ Posfedzenie | powyższy z&kaz dalej mia? trw»ć w mocy by- 
wydziału historyczoo-ffloeofi&e-icg* odbędzie Rby nmuszeni ogromnie mwfukowaó staa ltoze-

bny bydła, oo byfefcy kłęduj dla zaopatrzenia 
mi"sta w mArke.

się yr ponied^lałA 19 b. m. •  goda 1? w po
łudnie. Porządek dzienny: (V? ka. Jaa  Fijałek: 
Mistrz Stanisław Graeyski, hum“nlsta Uniwer
sytetu krakowskiego w TVI wieku. Dr Adam 
Kłodziński: al Zasftgi Piastów śląektrh. opok 
skich i kuja wskich. około odrodrenis Królestwa 
Polrldego przez Łokietka; W Darów*on* Ło
kietka na rrara Bo.«. ława K mrieWco-Byto* r- 
skbgo z r. 1816; ej Ś3*dy przsłotnogw swiera- 
cłmietwa Łokietka nad Annkiem. (T oykta: 
Opole i ńłask n  Loklwka. Nr R, •  I T).

WYBÓR DYREKTORÓW TEATRÓW M KJ- 
SKICH. Oneędaj w jtotam  z ptam ta tajszyefc 
nt-jjrańz sto notatka, to  sprawa powotanU  d --  
rekti "ów rów teał*ów młeWdcłi ns wrnoraj- 
szeai posiedzeniu Rady właściwie brf* tolko

WYDAWANIE NOWYCH LEO nY M A Crj. 
Z widu , *roa dpohodua nas skir-gfi. to wrda- 
rrenia nowych legitymaoyj w btora** kart 
diktaw w k odbywa się w p n A  ■ ta b d iw h  
powołny, z powodu roere przed Mu and twór są 
rię ogonki, Bena es s>»dd baM. któmg zforammą 
r powodu psttol m f wyra^hrawlB. odgraża ja 
slą f wywołują s s aatnry. Wesoraf w Murau 
pray ■ L 9w. J-na pe bardzo dtogtom m m U- 
Wm/u, wieta m A  edeozfu bez ao wydh ległty- 
ummyj t nto et n j awią m K  kżAea ma byś M i  
wodowana. T  powodu pi waftotsmegi

towarzyszyły uli liczne zastępy duchowieństwa 
l tłumy pobticaaoścL Nazwiska ich są sza pert 
Józeż, ■ mmtr 18 p. p„ Chiobik Jóoef, z austr.

P- P t oraz ltgioMŚ -i: Pw hak?-* Stanisław, 
Jakirta«wk Stanisław, Dec Stanisław, Balzer 
Józef (porad. Jejgionmtlu-*), Tom oaz Jan 
THta, dalej podporucznicy Kamiński Wiktor 
1 N. Aratancwskt Ponadto *tońko Groch, Ru- 
Mn, wakaąey pod pseudonimem Żarnowe k i 

f f^SNOWTCZAł fKI NA FRONCIE LWOW- 
S7CIM. JCnrrm- Zuglnbi.'' doooci, to i ubie
gły eawartek zyjech o de Lwowa de Lepił 
othntnlraej kobiecej M  dziewcząt z EUmrowm 
pod dOToćszweui kaprala p. Maryl Mahszew- 
uklat. ZstosAo aię ogółem 36 oehotnieeak. Prred 
rtwM ruaa wet nr y się tłumy pubBemwńd śe- 
g « >  s« (I imis* dzutue kobiety.

mDRZBWO WOUKMCT W TARNOWIE, 
z  Ts—awm donceoą: Urorayetośś 8 Mają Miała

kweetyą teoretycaną, a  ta
względu, to 15 h wieUito wotonął termin wypc- prób dręeaouw brfy 
wird/.eria kootraktu z dyrektorami i to totem nudareawem ezetamtom.
Rada miasta w mtosiae po »*#* wie tego termi-

bowiazfri d ^ e k to rsk ie  od nowego Puzonu.
REWINDYKACJA POLSKICH DZIEŁ SZTU- tram mhaeta. żwracaiwy 

K I W  MTEDNUJ. W  przyszły poniedziałek wy- dyreVcvi noRcyl 
jodzie do W iednie komfeys rew iudykac>jua,

odbiorców legitwatsc r l D^otołoby i Tem—crvć to u aaa ąJbyś w  irindoirto 4 h  eL iwtrotk 
chrle hrto Fdko orowiraryen lu to  W* wydawauto w^kuzą łloA* -  r aerousDei słoty smmraa u M edto
rzekome s tege fuirkeyrasrywey ł eto dof»"w— ś. aby u «  to  aastępMj m d ó J ,  L j. 11 k m. Al*mm 1 śeranlm ŵoyoa_ 1 „ — IŁ M — — — —. Ł M k UWU— — C  ̂ a _ —

-----------* u trału tym, s powodu ta m  wyjąśkową^e. o>i-
roczooa w ootataiej ehwW pochód. IHw to. 

HANDEi. TYTOM -* SUKIENNI- p« „faotototwi. w k o ń t U t a T I ł .  ouarzy
nu nie mogła powziąć swobodnej decr-ryi. W o- CA ML Nłedaw~e teoru ebławr poHerio* ~rta tłumy podążyły to  ogrodu miej-
bee tfe"T zaz-P wryć role*v t e  rdy tylko Bada mówi ły  prewadzoirr przez wtłr^nflrów handel skięgą, gdsls odbywało się ^ L r z e

w vwi«tłtłu b. t . uchu a zesalę. to dyrak- parlerowrołł ł tTter’«m nryad Rwkieimlcamł od w^łroścT. Prze* eały dzień uproezooc p-ai<_ 
torów sama ir-i.anuie, a n H  prezydyura miasta, strmir uL #w. Jura WtomTOy. r>opr»wn eta trw*- tttarały pray stolikach datki im T S L_ a 
jak byłe dotychczas "ba) dyrelrl orowie wnieśli b» dbrre. W egrtnioh didrrh rrnwn noinwOł tdodjiH obojga jktadki do puszek. Okna 
pisma do ro-ezydynm mineta, składając a we a- się niełrtei handłr*** f oaek*«—kte trnpeskcyu domów były soojno w nalepki, a i  wielu ka-

pepier-rawl I tctOnSfmł ks.-bną dalej w era- mieric uu kasafy nfę flagi e barwach tarodo-
1»  n o m  uwagę wych.

I ARESZTOWANIA n a  , c z a r n e j  GIEŁ- 
SPR7.EDAŻ TYTONIU SKONFISKOWANE DZIB* W WARSZAWIE. P. j  T dynio* 

złożona z aroLiwiei ©w i hW^ryków sztuki, 0 0  U ALEKSANDROWICŁA. DzL rano b  f o -  z  Warezawy: Utiąd walki s lichwą 1 apekala- 
Dra Bsrwrń-,kiego, ku PtnśnWt, Dr\ Kleina (Ninie 10 n» się odbyć s^raedaż sfeonfiskowa- cyą ogłaess: Celem wykrycia ceób uprawiają- 
i Dra Leinkama, która przeprowadź ńiwenta- nego u Aleksandrowicza tztentu, su botku ęych nielegalny haod«d i spekułacyę przedmlo- 
ryzacyę wezystkich zabytków polskich, inij- w ^Soknto” O Doby jednak pedel deusez, w ta- tamł ptaruszej potrzeby dla wywołania zwyżki 
dujących się w muzeach rezydeDcyach i rbio- kim rarle .wwzed*ż odltcdzb- ste w platrtr. ró- ccn. jakoteś wykrycia upraWiającyefa spekuls- 
rach cesarskich w Wiedniu. Nadto przygoiowa- wnież o rod*. 10 rano w tem samem ndejeeu. oyę walutami w zamiarze wywołania sztucznej 
oo obszerny Hiemoryął w sprsws tarek wir o- I W FHXWVVT ZA BANDYTAMT. Dnia 18 b m h.tnlcy kursu, nwlegaln<g« rćżnWkowania 
waiych dzwonów i dyebów. Krakowski Wy- e goda 10 ! pól wieczorom w ehwRL gdy 8 walorów, oraz deprosyncyi. praerrowadzono 
dsta.ł rewindykacyjny, który prrraje przy pat. role Strato obywał r ôkłH Y Dz„ prry współ- dntz 12 h m . sadifwyorajną rruizyę ‘na czan.ej 
ws-półudziaie wszystkich wybitnych history- udziale urze^nili ów pollrrf 1 oficer* wołek poi- giełdzie w hotehi BristoL ArosztowiUM) 104 o- 
ków sztuki, zajął się szczeg^ófbwem zestawie- skich .wyruszyły na rwwlzyę 1 połów zorguuł icby i aubrasto 7.100.000 w ma^kw h, rublach 
niem pre(<cn«yj pfrfskicb. wynikłych z pru pro- zowaunej szajki naskarty i tłndrlrt, na rogu o- carskich. dums<kkt> i kereńkach. uraz walizę 
uradzonych przy koucu IV U l wieku t. *w. kon- liry FBIna l DbiPĆeJ natkneto ste dwa cetrole j s dokumentami, obciążającym sfery pa&Kttr- 
fiskat Józefińskich. tudzłeż zentawił reje&tra- na bandytów, dzielących się skradzionym] pfe- nkte. Nadmienić wypada, to większa eaęAć are- 
cyę Straż, poniesionych w dziedzinie sriułrf niądsmi pod latarnia. Kiedy zażądane legity-' eetewanyeh należy do byłych i obecnych klien- 
Wekntek rabunku a  1 h. armfl. mowanm się. banócef wyrwali się Ftraży i pe- iVw Urzędu wałki s Kefawą. Łnp, odebrany pa-

Prace, prowarlzone w krok. Wydziale rowta- cręH nrt-śtać. ż» jednym s ntoh noto-  m  w pc»-' sksramn I eałonkom ezirnej gtoHy, pe przeli- 
dykacyjnym, mają charakter przygotowawczy, goń p. K_ cslonek Straży obyw ł kRkakrotsśe ezeaht. ltoząd woik* s Bchwą odeełnl dr banku, 
gdrż samą rowindykację może wzeprowadzić strzeli ■ wfaiooznrai skutkiem. W ib t i  bowiem W1ADOMO&C3 POCZTOWE. Z Wawciłwy 
tylko min. spraw zagranicznych w porozumie- poe~ął kuleć ! krTTroeć, jednak udeka! d*lej. donoszą: Począwsay ed 10 b. m s e t  ara do- 
niu i  koałtcyą, o tei rowołaeui Knriowi wyda- a drane zaułki Pędzi chowa ułatwiły mu akry- paszom*** de transport* pocztowcy* prywatne 
niu przez Anstryę rzeczonych nabytków nie ci* się. Za drurtm bandyta ncłe^ająeym w uł flety wartośdow* do wymokoArl 10.800 marek,

względnie koron, ntodsy ważułej*eyaź uroęda- 
asi pocetrw rmf di rekryi warszawskiej, lubi L

sroże być mowy Kroywą. fltra* dala salwę, lec* w braku dorta-
O TEATR KRAKOWSKI. Zapowiedziana na teesmpc ońwtetlenta strzały ehybRy. Baaduta 

temat powyższy „Konferenrya flteracka” ed- rdotał sbieda. pozomawiwwy w rękach pray- ektaj, *MzUej, oraz hrowrttoj, wraz % faupdt- 
będsie się, nie, jak to początkowo projektowa trayrnuizcego gt> członka 8tra*r u uynarkw. toratom w Krakowie.
no, w „Związku powszechnym artrrtów ”, łera Ponadto rnałezionó drag iełrzny. ktćyraa bau- ^YPADEK KOLEJOWY. Dyrakcy* kolei 
w jednej i  większych publicznych sal naszego .dym dokonali włamania. Dziś nad raaem. 14 państwowych komunikuje: Z przyesyuy na ra- 
miasta. Referaty w vył' «za: prof. Z. Jachim e-' f. m~ “ ó - n  ujęła bandytę Kurka- rannego ile -i. ustalonej. wykoleS sio wczoraj w kilo- 
cki: „Teato miejski im Słowackiego": prwf poważnie w oke i nogę. W rękach poflcyi metrae 272 miedzy przystaniiem laskiem a 
M. 8zvjkowski: „0  premierach”; Jan Piętrzy znajdują *» paaery rtydwóeh bandytów i tro Rleniawą, szlcku Uhrbówka—Zakópaaś, Daro-

wóz i 8 wagon** oeobrowe miesza nege pociągu 
MAGAZYNACH WOJSKO Nr 6174. Kierownik parowozu, Gruszecki 1 słu-

eki: „PersonaJ artystyczny”; red. W. Prokesc.h: ehę płenródzy 
, Teatr przed i pe umiastowienłu”, nadto prof. KRADZIEŻE 
L. Sk^H-rdas i p. T Ko»czvńskL

DOTKI TWE ZTMNO miełWmy w dniu wezu- 
rajszym. Po winsenuenr cieple, a nawet ups ■ wanąieh syct"mat”cznic od dłnrazege czasu w jedr i podn^żna nieznanego 
łach, w godzinac-h poł«dniowycłi saakoezjło magazynach wrotkowych w Ozyżynacłi Z n s- 
ouo mieezkańców w sposób bardzo niepożąda-! gazynów wynoeioac wielkie ilości mundurów, bowy ulraymanc nrzer nraetiiadanie. Praeszko- 
ny Na nowo zrraeone Iracłc okrycia i powró-' koców, pWeira i L p  O i]« na rasie wejdono, da b«Izic prawdopodobnie usunięta dsM ranet 
rono do paltotów, a nawet futer. Dni „si- nraez te kradzieże ronić*) skarb państwa szke- Na miejsce wypadku wysłaU» komisyę, eelea 
mnych śniętych” Pankracego, torwaecejo i Be- dę w wasokodei kilkuset tysięcy koron. W to- zbadania nrryczvny.

WYGH. Straż -obywatcl-ka Hrawle i  oołicyą żąea niezranerro narwieka u t i a ,  zać Poliń- 
woadły ua śtad wielłHch kradzieży, skf % Rokicia, konduktor kolejowy Koetyła I

nazwiska "ief ke 
ranni. Ijekko uszkodzonych 5 oeób. Ruch oso-

Mamy do sprzadanla: P itrw sza  6*1. Z  nrą In fdrm tcylm Mamy do sprzedania:
W Krafcaait: D orn 2  p ię tro w y  w  d z ie ln icy  I.; d c m  1 p ię tro w y  z 
m i e s z k a n i e m  5 p o k o i p rzed p o k ó j i  k u c h n ia  o raz  d o m  3 p ię tro w y  z ca ły m

wt/naia młtązksąiew. — Dem » oficynami i og-odraO l n e m  i | | C D A M | | i  t u r i o n  j 8  Piękną wlUę » ogrodem w Wadtwzach z
ca ły m  s l  I Ł  f l  U  *1 I 1*1 ■> L l U  V  I v I 9  5  W Wlc"eree; liczne ot ><ir wgksz* I motejszi w Warzzawlt — kil* - rad żów  rignifcMi w F-ó-

k o m lp rte m  w  dz. 4-ej; d o m 2  p ię tr . w d z .  8-ej; 2 donay I i II p ię tr . w  d z / l7  i 18-ej. w K ra k fw if , u l. S m e b ń s k  11. T*L 2 4 5 3 . leatwh. — Tatta dziertawy więksi* i wsiejfcze. — Hotat, Resta iracya i kawiarnia jest do natoci*.
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PRZYPADKOWE ZABÓJSTWO. Ze Lwowa 
donoszą: W niedzielę wieczorem zabawiała się 
wesoło w ul. Kordeckiego grupa żołnierzy i 
z nadmiaru fantazji poczęła strzelać. Na od
głos strzałów przybył «a miejsce plut. pobcyi 
jfózt* Krańce wraz z dwomrf żołnierzami [poli
cyjnymi; zełbrala się też grupa publiczności. 
W chwil! gdy Ereic® 2 towarrysanni rozpoczął 
red-Tajać pijanych żołnioray, wszczął się tu- 
urułt. Wówczas Kreicz strzelił na postrach z 
karabinu, lecz t a i  mieKzczęSliwie, że kula v so- 
ń iia  ccriającego gazetę na stosie kamieni Pio
tra Bomersbarha, stolarza kolejowego i polo- 
i r t a  -eg trapem na miejscu.

RZĄDY UKRAIŃSKIE W BUCZACKIEM. 
tW osoby, ifeóra. z powiatu buczackiego prze- 
Aestała się przez Węgry do Lwowa, otrzymała 
rlCf r.z«ta Poranna1 następujące informacye: 
UPeEjBStkk dwory i Mwiudu w powiecie bucza
ckim zostały obrabowane przez chłopstwo do 
opótki z i-dmcrzami ruskimi, którzy postępują 
przy takiej okazyi w dosyć przebiegły sposób. 
Gt® wieczorem przychodzi zazwyczaj gromada 
ńefrrierzy do dworu i aresztuje właściciela, a 
po wysćiejacniu go ze wsi ograbia doszczętnie 
pBHbÓBzkaiae, poczem wypuszcza aresztowa
nych na wolność.

Po miastach i ani as teczkach nędza, głód do
skwiera całej ludności, a tylko .po wsiach wśród 
chłopów panuje dziś naogoł dobrobyt. Epide
mie grasują nagminnie, fczcaegókńęj ospa czar- 
ji» i i vTi:« plnm«ty T skarży wielki brak -rak  
w-o-ik w c.falri.nkowycl' i antfseptycznvca 
jeftt powodom t “g<. że r h 'eduokrotnie można 
mstjrrtknć cale kdtiplckfy domów opustoszałe, 
w których cało rodziny po wymierały z powodu 
cęudcTtii! bez ratunku, dla braku Środków an- 
fv*.-prycze vćh i medykamentów wogóle.
‘ Kościoły' pozamykane, gdyż księża polscy 

zastali prżeważuie interno wam przez TIkrsió- 
nów. a  tyra, którzy pozostali jeszcze na para
fiach. nie pozw ala się pospieszyć do chorych 
nawet z ostatnim  Sakram entem , tłumacząc, że 
równie dobrze może przyjóć do chorego dućho- 
irnr ruski, a to przecież wszystko jedno.

Ćharaktcrystyeznym jest stosunek  ̂ władz 
ukrr.iuckich do wsi czyste polskich. Wiadomo, 
że pewne miejscowości w powiecie buczackim 
dają przeważający procent ludności polskiej 
i nie brak całych wsi czysto polskich, które 
są zamieszkałe prarz Mazurów. Otóż wa te 
są stale pomijane przez, Ukraińców, którzy nie 
aa&ją odwagi ich najeżdżać, ani też rabować, 
tak. że w tych gamach eswet łtnędy / 'Bruno 
uprawiają swoje ceyimośoi wwę#owo dotych
czas podług dawny-tłi norm.

1818 r.. w ytrzym aw szy w śledztwie 110 ruskich 
nahajów , zasądzony i zaopatrzony Św. Sakra
m entam i, zginął za Ojczyznę w raz z szesnastu 
innemi ofiaram i m ęczeńską śm iercią w Złoczo
wie, dnia 2 kw ietnia 1919 r., przeżywszy 24 
la '. Pochow any na placu stracen ia we wspól
nym grobie. #

O ozem z bolesną dumą, ufna w sprawi dli- 
wość Boską i pamięć Rodaków uwiadamia

Rodzina".
8. p. Ludwik Wolski był najstarszym synem 

Wacława, znanego z obywatelskiej pracy w 
świeeie naftowo-przeinysłowym i dzieńnikarako- 
wydawniezym, i Maryi z Młodnickich, znako
mitej poetki i nowelistki. Cześć pamięci gorą
cego patryoty i męczennika narodowej sprawy!

Dnia 11 b. m. zmarł 4. p. K a z i m i e r z  
K r z y ż a n o w s k i ,  właściciel dóbr Dzierz- 
gów w Królestwie Polskiera. Z S. p. Kasimle- 
rzerm schodzi do grobu ostatni z czterech braci 
Krzyżanowskich z Cudzynowie.

t  O k t a w o w a  S a l o w a ,  małżonka L  p.
1 mami a łka Bady powiatowej brodskiej, matka 
■ generałowej Hałleiowej, prawdziwy typ pol
skiej matrony, otoczona powszechną czcią dla 
zasług swego serca, zmarła we Lwowie.

DLA UCZCZENIA i. P. ANTONINY MACH-
CZYNSKIEJ, ukochanej Ciotki i Babki składa 

-Ludwikowa ©akowska t  synami 66 K aa Bursę 
pnymysłową Panien polskich miasta Krakowa.

teatru  tpfoj. im . J . Słowackiego.
C z w a r t e k :  „Pani Chorążyna" S. Krzywo-

szewskiego.
P i ą t e k :  „Wygnany Eroe" T . Kolczyń

skiego.
S o b o t a :  Non ość. „Rzeczywistość", ko- 

aaedya w 3 aktach Bolesława Gorczyńskiego.
N i e d z i e l a :  Po peł. „Wesele" St. Wy

spiańskiego; wieczorem „Raoczywistość" B. 
Gorczyńskiego.

Renertuar miejskiego teatru  pow szechntgs. 
C z w a r t e k :  „Klub kawalerów".
P i ą t e k :  „Dzwony * Cornevilłe“.
S o b o t a :  „Laika".
N i e d z i e l a :  Po poł. „Pieśń nad pieśniami"; 

wieczorem „Mazepa".

"'•»r !̂rs* ttrłew a i komońllLSŚy.
ZAPR7KC7ENłE. Otrzynwijemy następujące 

piano; W Nr. 121 „Siewa Polskiego" z 4 maja 
k  ł  pojawiła się notatka, jako sdpis z „Gazety 
Warszawskiej11, pod tytoAean „Zl i/t-Areki. 
kr e wa ata", Tiketw Łr. g tia h i aw Baienś „pod 
hamderyą" Towarzystw* geepe*M *kg» p n -  
pm *■ ił imieniem pewnej grupy w  Warszawie 
priącesarie wsristóńej GaEcyi z  Dkr?' ią. J u t  
prane* T w .  goepedsHikiege, swwinńrrmn, ha 
•  pedałmyrh prejektarh aśc mi nfe ]Mt wi*d»- 
meML, a  lemiasfiej Um ranyetwe gnapedawiłe 
Takeg* do  fu d w r*  wyatąpiań w powyżej wy- 
rażonem, a tak  wysoce naradozro szkodliwym 
fcimraka nie upewatoiało.

W. C * * r t » x y i f e l  
KU CZCI ŚW. PASCH ALTSA, paTmua Ar 

ryteraetwa Praenajśw. Hakrama***, eĄmewSoną 
będzie w sbbotę 17 b. m. Msza iw . o godz. 8 
w kościele "FeScyaiiek, a  po południu © 
gotłz. 13 i oół nabożciistwo z kazaniem.

WYSTAWA POŚMIERTNA STAN. TON 
DOS A. Dzisiaj « godz. 12 w południe odbędzie 
*5ę w lokalu Twiązkn pawaećbnym artystów 
fwdfikich otwarcie pośmiertnej wystawy dzieł 
< p. St:in?iTawa Toodosa.

WYSTAWA „SZTUKI-. XXII wystawa Towa- 
rr.yftm* artystów polskich -Sztuka" otwartą zo- 
wtsrae w rmachu Tow. Sztuk |*eknych w nie- 
#rif łe dnia 18 b. m. i i*trwa do fceńaa czerwca.

Z JAZU trOLFŻFŃSKI wszystkich byłych ucz
niów pzkoh roloiczd w Kobiemicach odhedrie 
sic n- ni cl dcl ę dróa 25 h. m. od yodz. 11 w Kra- 
Jrowie w fili domu rękodziełu, jirzy ul. św. To- 
nrnsza 23. 7.v względu na łiardzo aktualne sprawy 
gorąco z&omsza eie wszystkich «jŁ«reeowauych. 
Komitet. Adres: Komitet agronomów, Kraków,
ul. ś w .  Tomasca 23.

UCZCZFNTF Ś P. A. M\atCZY!tóKIEJ. 
tśawiie 'Hczeutce ś. p. Atitarnuw Madsezyńskiej 
jechcą wie zgksić w sobotę 17 b. m. o godz. 
6 w kai.cćlaryi szkoły gospodarczej, ul. Pędzi- 
chów 13, w myśl postanowienia, powziętego nad 
śwież* mogiła nieodżalowatłej ewej zumczycrelki 

PUSIETOFNIK KOMITETU, urządzająeeg© fe- 
Ptyn w Parkń iCrakowskia dnia 26 h. m. na do
chód Koła KrakirwsSdego Tow. Domu sdrewia 
■rr.accj się młodzieży pohekłej JPomoc bratnia" 
w ‘Zakopanem — odbędzie się 16 b. m. w Uniwer- 
łrtccie Jagiellońskim, w 8&li Kopernika o godz. 
i  po pnlndnru.

PIŚMIENNY EG7AISHN DOJRZAŁOŚCI w I. 
szkole realnej w Krufcowie rozpocznie rię dnia 
2S li, aa. o godz. 8 rano.

ZJAZD KA'T)YDA7W ADWOKATURY Z 1ŚA- 
ŁDPOt.EKI. W dniu 8 i 9 czerwca b. r. odbędzie 
» e  w  Krakowie w lokalu-Izby adwokackiej przy 
tćL (JoJębiej 1. 6, zjazd k*Tiflvdatów adwokatury 
z M.iV»ołski przy współudziale śełegatćw innych 
sśran Polski, dla omówieak żywetoydi spraw za
wałowych, organizacyjnych i reform ustawoda- 
wc?t c* w ©dniesieniu do kandydatów adwokatury. 
Stowarzyszenie kand. od w. w Krakowie wzywa 
fenik sów, sbr do dnia 30 b. m. zgłosili swój udział 
w  s 107.0x10 na ręce kolegi Dra Rampaty w kancela- 
ry» adwokata Dra Ostrewskiega, przy uŁ rtaew- 
iłie j 20. *

NEKROLOGIA, 
t  L u d w i k  W o l s k i .  Pojawiły się nastę

pując* kartki pośmiertne: „Ludwik Lubicz Wol- 
śfcl agrunam, b. asystent przy katedrze bwta- 
mok. i w Dublanach, kemisarz rolniczy przy sta- 
mKtwia zborowgkiem. Więziony od listopada i

Fownlj sycuwski j namysłowski.
W ^Kuryerae poznańskim” czy Urny:
Powiaty a y e o w a k i  i n a m y s ł o w s k i  

na Średnim Śląsku spotyka ze strony en tenty 
wielka krzywda, i« ich, a  przynajmniej w  wię
kszej oaęńoi — jako zamieszkanych prze* lu
dność rdzennie polską, nie przyłączono albo 
wprost do Polski, albo nie wyznaczone im pie- 

1 biacytu, pod obie j tk  Macurom. I tu hakat] zm 
pnujikl ć tóęoB orgio całemi dnesfątkawś bet w 
sikećaeh i t o  ściele (ludność jeet prze-.aż nie 
ewaa^gołidca), w  zartąduA  gminnych, powiato- 

jwyoh i 4. d.
A jednak łud teo zachował język potaki i h  

eoieŚĆ swoją a  Polską, mhne, że wyrugowano
• mu nawet unajomoćć głnuak łacińskich, aby się 
» księćką polską o«e stytoł. dzytał sswabachą 
Utery pąy-kkĄ  iks esy * I po polska. I ten 

M  daóś onheaśa śo  ademleokiego zaliczyła.
Nawut statystyka bSomieeka musiała przy 

zaać charaktsr bszwzgiędnie pohski powiatowi 
syeowsfeśoRM, bo w r. 1911 aa  9.578 uczniów 
nkfioBUBo 8.378 dzieci poisHeh, a tylko 3.833 
dzaecń meeiiedfe-roh. Nfe sposób wyliczać wejy- 
stkidh cech potekośd tego ludu. Kilka mejsco- 
wośę; ze statystyką niemiecką niech posłużą 
za obraz „niemieckeści" togw szmatu kraju:

Brafio na 1 J55ó ludności — 1.112 Polaków; 
Trebaczew na 985 —  848 Polaków; Mąkoszyce 
na 860 — 810 Polaków; Cieszyn na 787 — 
542 Polaków; Koź’e na 450 —  292 Polaków; 
Kalkowska ua 481 — 463 Polaków i w  ta 
kim ssanym stosunku miejscowości: Kąiy, Kon
radów, Kwtswska, Kocyna, Dziadawa, Kłoda, 
Mnichowioe, Nowa H-tuta, Książęce Nrwki „Shi- 
py. Sosznia, Dąbrowa, Włochy, Skoryczów, 
Baldowice, Dobrzeć, Klenowa, Paw5'w  i t  d.

• i t. d. Miasta Syeów i Międzybórz noałyby też 
| najmniej 56 proc. Polaków, gdyby zrobiono 
bezstronny epis ludności. Z namysłowskiego 

| poArbma przynajmniej wschodnia część tego 
j powiatu do Polski należeć.
I Polska nie może tego s-roafcu kraju etnogra
ficznie petekiego milczeniera pominąć I pozo- 

| stawić go na łap dalszej germanizacyi Po- 
l winna albo bezwzględnie go dla siebie zażądać, 
albo przynajmniej skłonić, aby jak na Mazu
rach urządzono tara bez władz niemieckich 
plebiscyt.

0 większość sejmową.
Warszawa. (Telefonem). W następstwie 

wczorajszego wystąpienia poe. Gęibskiego pod
czas dyskusji nad deklaracją konstytucyjną 
w sejmie nabiera aktualności sprawa utworze
nia stałej większości sejmowej a w związku 
z tom częściowej rekonstrukcji gabinetu. Po
między Związkiem łud. nar., Zjednoczeniem 
lud., grupą Kasta i N. Z. R. zostały nawiąza
ne rokowania o utworzenie takiej większości 
Rokowania te idą pomyślnie.

Informacja pod?na przez wieez. „Kuryer 
warsz.” jakoby rząd Paderewskiego nawiązał 
rokowania z lewicą w sprawie utworzenia wię- 
tsześci rządowej są nieprawdziwe, choćby z 
tego względu, że Kastowej, socyaiiśei I Thu- 
gwtowcy nie eą w możności utworzenia stałej 
większości

Walki na wschodzie.
Warszawa. P. A. T. Komunikat sztabu ge

neralnego 7, dnia 14 maja:
| Front galicyjski: Na odcinku Ustrzyld silne 
bandy ukraińskie usiłowały uszkodzić tor ko
lejowy między Krościenkiem a Starżawą. Za
miar ten został udaremniony przez nasze pla- 

; eówkł. Pod Chyrowesa i Nowem Miastem oży- 
i wioną działalność ukraińskich patroli wywia
dowczych. Chyrów miasto i dworzec, Posada 
Chyrowska i Posada Nowomiejska ostrzeliwa- 

i ne były kflkakrotrrie w ciągu dnia przez arty- 
leryę nieprzyjacielską.

Front wqtyński: B n  zmiany. Zbiegłemu do 
nas atamanowi OskRce towarzyszy komendant 
Równa i kilku wyższych ukraińskich oficerów, 
którzy jako przeciwnicy bolszewizmu również 

: zmuszeni byli do ucieczki.
) Front litewsko-białoruskk Atak nieprzyja
cielski na pozycje aasze pod Miieikowem 
wschód od Bogdanowa odparto, pozatem 
całym frende wzmożona działalność wywia
dowcza.

Zastępca szefa sztabu generalnego Haller, 
pułkownik.

Walki z Niemcami.
Poznań. P. -A, T. Komunikat sztabu z dnia 

14 b. m.:
Front, północny; W okolicy Tarkowa w nocy 

zwykły ogień artyleryl niemieckiej 1 miotaczy 
min na nasze pozycje. Pod Jeżewem, Węgłe- 
wem, Jabłonowem odparto patrole niemieckie. 
Po zatem słaby ogień karabinowy na odcinku 
kujawskim.

Front zachódnk Pod Kamlonną Grzybynłą 
utarczki patroiL pod Pawłowieand I Ropczy- 
skiem silny ogień karabinów maszynowych do 
naszych posterunków.

Fron południowy; Na odcinku Krotoszyń
skim nocą działalność patroli niemieckich. Na 
innych odcinkach spokój.

Wroczyński, generał-podpor„ szef sztabu.

N i pograniczB  Iftcw sk g -p o lak ien .
Warszawa. P. A. T. Pahrole polskie i litew

skie spotykają się waćBuż długiej lm3 biegną
cej ns zachód od O r a n  i dalej poprzez Jo - 
w ie  i S z y r w i n t y  ku póhioey. Zetknięcie 
się to jest najzupełniej przyjazno. Od dnia 7 
maja, to jest od dnia, w którym otrzymano 
stamtąd oetatnie wiadoanośeł, poprawne współ
życie obu wojsk na Hsu demarkacyjriej nie zo
stało zakłócone. Oddziały polskie nie wkraeza- 
H nigdzie na obszar narodowy Ktor^kL

łieaicy popiszą traktat
Kraków. P. A. T. Ra Be krak. a Lyonu. JK »  

tk "  ogłasza telegram z BerSna, powiadamiają- 
ey, że aa u jo e a  p—leuaruia zostiito pazmus 
w dana, 4 a  M a s t y  padpłszą trak tat pokojowy. 
Sdheidm -a tu  aaetal pesokonnny, t o  podpisanie 
traktatu jeet kouiecaaą ofiarą. Odmowa podpi
nania oznaczałaby m iu j i drtoe pedityeany.

Obraćy iwfarsncyi pokojowej.
Paryż. P. A. T. Rada dziesięciu zebrała się 

wczoraj, dnia 13 b. m. o godz. 4-tej po południu. 
Tardicu, prezes komisji centralnej dla spraw te- 
rytoryałnych, uozestniezył w posiedzeniu. Rada 
ostatecznie uregulowała sprawę granic Anstryi 
I Węgier, utrzymując w mocy zarządzenia, usta
lone w nbiegłyio tygodniu przez Radę pięciu 
ministrów sp<raw zagranicznych. Czterej naczel
nicy rządów zebraK mę rano. Na posiedteniu 
tem przyjęli oni do wiadomości dwie ost.Jnio 
noty, doręczone w eobotę p re a  Brockńui-ffa- 
Rantzaua. Zasiągniężo opinii odpowiednich ko- 
mwyL Odjkrwiedż, jaka ma być wy .dana do de- 
logacyi niemieckiej, została ustalona. Pizewi- 
duje ona zrea&tą, że jeszcze nowe noty niemie
ckie będą wystosowane do konferencyi poko
jowej w Wersalu. Znaczna część delegacji nie
mieckiej wczoraj odjechała z Paryża.

Paryż. P. A. T. Po stronie polskiej uczestni
czyli w konferencyi w Wersalu: P a d e r e w 
s k i ,  D m ow g.kJ, jako delegaci, K o z i c k i ,  
jako sekretarz delegacji polskiej i S.e.y (La, ja
ko przedstawiciel prasy polskiej.

Oelegaci fa. Anstryi we Francyi.
Wiedeń. P. A. T. Biuro kor. donosi z Pa

ryża: Delegaci nifltnieeko-auetryaccy dzisiaj
oczekiwani są w Saint Germanu Weryfikacja 
pełnomocnictw potrwa kilka dni, lak, że ofi
cjalne wręczenie warunków pokojowych ni* 
nastąpi przed przyszłym tygodniom.

t

K oaiicjft r d i $ s  z  h. A is try ą .
Kraków. P. A .T RudioteL krak. z Lyonu. 

Z Wiednia donoezą, że kanclerz państwa Ren- 
ner przj jął w niedzielę kolejno przedstawicieli 
Anglii, Stanów Zjednoczonych, Włoch i Fran
cy! w sprawie przyszłych rokowań pokojowych 
Przedstawiciel Francyi p. Alliie przyrzekł uła
twić przejazd do Paryta delegacji austryackiej. 
Zawiadomił on, że p. Pinoud z misyi francu
skiej będzie towarzyszy! do Paryża kanclerzo
wi państwa. General Albert! z mwyi włoskiej 
uda się równiet do Paryża.

Ustępstwa kealieyi na rzecz Austryi
Wiedeń. P. A. T. ^Der Neue Tag” dowiadu

je ęię z dobrze poinformowanego źródła dypi. 
fraricuskiego: Warunki pokojowe ogłoszone w 
dzisiejszych porannych dziennikach według 
dzienników francuskich obowiązywać będą 
tytko wtedy, gdyby Auetrya obstawała przy 
dołączeniu się do Niemiee. Nie są te  ostate
czne warunki, leea tylko podstawa dla roko
wań, Koalicja nie myśii dyktować pokoju Aa- 
stryL Gdyby przy rokowaniach okazało się, 
i* delegaci nłeanłecko-auatryaecy przejęci są 
duchem pojednawczym to wtedy koalicja pro
wadzić będzie rokowania uietyiko przychylnie, 
lecz im szczerą przj jażnU. Nie ido jest jeauao 
ustalono 1 nie ostatecznego me wypowiedzia
no. Nawet w kwentyach lerytoryalcych wszy
stko zanrfełe jeet cd stanowiska delegacji nie- 
miecko-austryńdd^. Ona zadecyduje jaki po
kój niemiecka Austrra otrzyma od koaHeyl 
„Desr Nerw T ag ' kończy, to uspoeobieni* w 
Paryżu jesł dla niemieckiej Austryi bardso ko
rzystne.

ZAWSZE a  8AML
Berlin. P. A. T. Dzkumiki donoszą, to na

zgromadzeniu narodowe* p© SchoKiemannio 
przomawial pruski prezes ministrów H i r ■ e h, 
który odazytai dekłaracyą, kończącą się jak
następuje: Wrogowi* nani niechaj nie Bezą, ua 
jakąkolwiek niezgodę szczepów niemieckieh. 
W tej najokropaiiejszej niedoli, jaka nas nawio- 
dziła, stoimy zwarci niezłomną wiernością na
szej wielkiej Rzeszy niemieckiej.

PROTESTY SOCYALISTÓW NIEMIECKICH.
Carnarven. P. A. T. R **s warszaw. Na po

siedzeniu Rady robotników w BeHinł* »<wya»- 
ści niezależni zgioefla pro tent pesociw traktato
wi w Wersalu, s  miaiMrwkto przeciw odstą
pieniu ziem niemieckich i ograniczoelu bamflu 
niemieckiego. Komuniści słożyti wniosek wzy
wający prołetaryat wszjeętkich krajćw do a»- 
wareła przytnłerża a rosyjską republiką sowje- 
tów i zabezpieozema diogą powszechnoj rewo- 
lucyi socjalnej prawdziwej wolności narodów.

MIN. NOSKB W GDAŃSKO. -
Poznań. P. k  T. Do pism zagr donoszą c Ha

gi: Minister wojny Noske wyjochal do Gdańska 
i na granicę wschodnią Niemiec, celem sbadaaia 
sytuacj i, jaka ńą wytworzyła pe przcieżdzł* 
wojsk Hallera. Choeśaś w rosmowie z dzienni
karzami oświadczył on, to nie zamierza wmkrze- 
szaś dawnej potęgi militarnej Niemiee 1 myżd 
jedynie o obronią granie, to jeda&kto zwrócić 
należy uwagą na ten wyjazd minintra wojny, 
przypadający na ten sam czas, co wyjazd nie
mieckiej delegacji do Wersalu. Należy bacznie 
śledzić, oo Niemcy robią, bo inaczej może Mą 
powtórzyć historya lądowania armfi pofekłej w 
Gdańsku, w  któruj to sprawśs K ra n y  odbMB 
zwycięstwo.

KOALICYJNE OKRĘTY W GDAM8KO. 
Gdańsk. P. A. T. Anwrykntołd okręt wojeraąr 

JLea", który przed kilka dniami opoAcS p o d  

gdański, pnybył snów do Gdańska. Oheedo 
stoją na kotwicy w ponto gdańskim następu
jąc* okręty wejarms satenćy: snmrykański 
„Harward" 1 „LsaT, angielski „WaidruS" igram- 
cuski «TAnob*“.

daniem nowego zrzeszenia jest ochrona stanu
urzędniczego.

W OBRONIE ROSYJSKICH EMIGRANTÓW.
Warszawa. P. A. T. „Swóbodnoje Słowo'* 

donotd, to rządy ententy podjęły się obrony 
praw emigrantów rosyjskich, którzy uciekli 

i przed bolszewikami szczególnie do PotekL W 
tym celu eutenta wysłała osobne deiegacye. 
Jedna z nich miała przybyć de Wareeawy w 
dniu 12 maja.

KREDYTOWE OPERACYE AME8YKL
Kraków. P. A. T. Radio krak. a Lyon*. Z Wa> 

szyngtenu donoszą: Departament skarbu o/iz- 
sza, to nowy kredyt 50 mflioaów dolarów został 
otwarty na korzyść FYaneyL Cały kredyt udzie
lony Francyi przez Stany Zjodnoesene wynenł 
dotyehczaa 2.802,477.000 dolarów. Kredyty u- 
dstełone innym eojuesńkom wyneezą
9288,829.000 dolarów.

LOS PETERSBURGA.
Wiedeń. P. A. T. Wiedeńskie Karo ktoesp 

donosi s Berlina: „Acbt Uhr Błatt” donosi i 
Helsrmrfoisu: liczą się tu  łada ełnrSa a opad- 
kiem Petersburga- Wszyacy botezewtcy na kie- 
rująoyek stanowisk iwh ty zśefli

N A D E S Ł A N E .
Rzadowo n p o w aśn to a .

K U K S A  H A N D L O W E
SL Nycza prof. Akademii HandL
i  prawms w y d a w a n i a  żwiedectw. W y k ł a d y  * d  2 - g #  
c r e r w c a .  Wpisy *d godz. 6-7. Franctszlmńaka 1.

Br. MICHAŁ HA3 UOA
stw sray* kancelaryę ndwołcaeką t prwwacW

ją spóinia
I Drem FRANCISZKIEM BAROLEM

I w Kmkswia, Mały Byask L t . l y

Pro?. Dr. F. NOWOTNY
powrócił

• r d y a a j *  w  chorobach krtani, g a r d ł a ,  san  i u s n  
o d  godz. 3-6 po p o ł u d n i u .

KRAKÓW, W latapslt A  T e le fo a  121.9.

Z A K Ł A D  D YE TE TYC ZN Y

Dra Skórczewskiego
W  K R Y N I C Y

o tw arty  po cztaroietulej przarwte od dat alf maja bt

Kląska Czechów na Węgrzech.
Kraków. P. A. T. Radio kr&fc. * Budapoeztau 

Węgierski. Biuro korespondencyjna donosi: 
Wojska ezc-rwonej armii rozpoczęły dnia 11 b. 
m. planowy atak ja^eciw Czechom. Po waloe 
piechoty, karabinami m ^zynowymi i artyleryą, 
która trwała po południu i przez całą noc roz- 
przęgły się wojsku czeskie w zupełnośei i dnia 
12 maja o świcie opuściły swoje stanowiska 
i rozpoczął się bezładny odwrót w kierunku 
Fuelek i w kierunku na Losami. Nasze wojska 
następowały wszędzie na pię<y. tak, że nasze 
lewe i prawo skrzydło d o s z ł o  d o  Fuelek. Nasze 
patrole ^ - m a s z e r o w a ł y  dnia 12 b. m. o godzi
nie 6-tej rano do Fuelek, zdjęły wywieś/.one tam 
biało chorągwie, a wywiesiły c z e r w o n e .  Za;>ał 
naszych wojsk rośnie * dnia na dzień. Pośród 
maszerujących naprzód wojsk czerwonych był 
także naczelny wódz armii Boehin w towarzy
stwie komisarza ludowego Dworaka. Postępo
wali oni na ezcle najprzedniejszych w o j s k ,  wy
wierając na żołnierzy proletariackich wielki 
wpływ. Wojska wszystkie przyjmowały ich * 
zapałem. Po swym powrocie s linS odwiedził 
Boehm rezerwy za frontom, których dyscyplin* 
zapal i świadomość, zdecydowana gotowość do 
walki napełniły go radością. Zapał nasaych 
wojsk na całym froncie wskutek odniesionych 
sukcesów jest bardzo wielk!

WOJSKA FRANCUSKIE W RUMUNTL
Wiedeń. P. A. T. Wiedeńskie Biuro koresą. 

donosi: „Beriiner Ztg. am Mittag” donosi: Jak 
podaje „Ad verul”, w dniach najbliższy oh ma
ją przybyć do Rumunii większe oddziały wojsk 
francuskich z Małej Atyi i Besarabn w cełu 
wzmocnienia frontu zagrożonego przez Rosjan.

Dr. STANISŁAW LEWICKI
A Ałystrat UJnOd ebsr. fasbist. m  Lsrmsb 

o r d y n a t  e /jak  lat poprneduŁeh
W  K R Y N IC Y  Willa pod Trąbką

WILHELM GEPPERT
M ajer ł a n d i m e r y ł

inMfitj! w i j  la t *5, c m a r t  ( h ia  13 
maja 1319.

Wyprowaśzrata zwłok nastąpi we czwartek 
dnia 16-fO maja e godzinie 3-ej popołudniu 
ze szpitala Załogi w Krakowie, przy ulicy 

Wrocławskiej.
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ORGANIZACYA URZĘDNIKÓW.
Lwów. P. A- T Związek u raędników paś- 

stwowych prayetąpił do zorgani^owatria wssydt- 
kieh dykaateryi urzęduiczych i stwern^Dia 
zw itk u  dla całej Polski. W tym e*hi zwołany 
będzie prawdopodobnie ua Zielone Święta zjazd 
delegatów organizacyi lokalnych. Gt5wn«in za
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Podpiajcie polską pożjczkę.
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X  WŁADYSŁAW CHOTKOWSCL

Galicyjski fundusz religijny.
Przyczyny niedoboru.

Fundusz religijny jest osobliwością 
Buso-yaicdcą, w innych państwach nieznaną. 
Założył go Józef IL i nazwał Kasą religijną 
4Keligronska8se, 11 marca 1782), następnie 
jednak (patentem 15 lipca 1775) nadał mu 
naewę funduszu religijnego i uczynił go wła
ścicielem całego majątku kościelnego w mu- 
fL-rebU austryaokiej. Jogo prawne istnienie 
r-awuie zostało po 70 latach przez Stolicę Ap. 
w konkordacie r. 1855 (artykuł 31), przy- 
ecem biskupom zastrzeżono nadzór nad jogo 
sairądem, co miało być przedmiotem nso- 
bcego układu, do którego jednak nie przy
tyło.

Każdy kraj, należący do monarchii au- 
stryackiej, posiadał swój własny fundusz re
ligijny, lecz contrałny zarząd był w wie
deńskiej bance la ryi nadwornej caesko- 
austryaokiej, a po rewolucyi marcowej, w 
■onisterewie wyznań i oświaty. Wszyslkie 
też rachiwiłri funduszu religijnego znajdują 
ńę  w centralnej Izbie rachunkowej t. zw. 
„Ober Recl)mungskammer“. Nas obchodzą 
apecyalnie akta: Fasc. 86. „Religionsfond 
GalraSn" i Fasc. '02 „Die eingezogenen 
Guetar der mifgebobeneo OrdensgemeLn- 
denu, a nadto sprawozdania gubemiaJne 
Iwowsfcre. •ł

I.
Futodu&ł religijny całej monairohii aaisfcrya- 

cijąj, bbłicosony net podstawie zeznań podat- 
famrvch (fasyi), przepisanych joż przez Ma- 
ryę Teresę, wynosił 288 miliony fL, przy- 
czcm wykazano 13.191.000 fi. dłuców. Wedle 
tabeli w r. 1789 sporządzonej (cłr. Hock- 
Biedermann, l>er oesterr. Staatsrat p. 424), 
był hmduRz, religijny galicyjski, co do war
tości, cŁwartym z rzędu, bo liczono go na
1,468.000 fL, podczas gdy fundusz religijny 
czeski wynosił 2.945.000 f f l . ,  Dolnych Rakuz

2,635.000 fL a Morawy i Śląska 1,625.000 fL
Wszelako to obliczenie jest zupełnie fałszy
we, bo fundusz religijny galicyjski był najbo
gatszy ze wszystkich innych, tak dalece, żo 
brano z niego pożyczki bezpowrotne na ra
towanie tamtych fundus-ćw, aż go wyczer
pano.

Pomijając fundusz jezuicki, który prze
znaczony zx»tał na szkoły i awał ję  „Sehul- 
fond“, a którego wartość podano urzędo- 
wnie na 8.290.400 fl., chociaż był wart prze
szło 22 miliony, wiemy, że pomiędzy r. 
1782—1785 za Józefa IL zabrano w Gaiicyi 
Kościołowi: 2 miasta municypalne, 8 miasta 
poddane, 339 wsi i 106 folwarków, a czysty 
dochód podań*?: 1) dóbr prymasowskich:
3.650 fL, 2) biskupstwa krakowskiego 
38.686 fL, 3) biskupstwa chełmskiego i prze
myskiego 59l2 fL, 4) kapituły krakowskiej 
7.564 f l . ,  5) kapituł: sandomirskiej, chełm
skiej, łuckiej i stanisławowskiej 8872 fL, 
czyli razem dochodu 59.684 fl., miały więc 
wartości najmniej 2,000.000 fl. — Majątki 
zabrane duchowieństwu galicyjskiemu (104 
wsie, 17 folwarków) przynosiły rocznego do
chodu 56.875 fL i szacowane były urzędowo 
na 789.851 fl., przeto razem z majątkami, 
aabraoemi duchowieństwu galicyjskiemu, po- 
łożonemi w Rzeczypospolitej, które przyno
siły rocznóe 30.500 fl. (86.875 fL) warte by
ły 1,660.000 fl. — Do tego przychodzą ma
jątki zniesionych klasztorów panieńskich, 
które przynosiły 511.503 fL, a więc warte 
były oo najmniej 10.210.000 f l . ,  oraz kapi
tały, zabrane panieńskim klasztorom pozo
stałym, które wynosiły 210.000 fl. — War
tość majątków, zabranych zakonom, do
szczętnie zniesionym, wynosiła 4.496.175 
fL, a zabrane majątki klasztorów pojedyn
czo poznoszonych,  których wartości niekie
dy wcale nie podano, wynosiła 83.635 fl. — 
Przeto cały majątek duchowny, skonfisko
wany w Gałicyi. wynosił Około 27.530 061 
EL, w rzacaywistoeci było około 40 milio
nów.

Obecnie, Ł j. w ostatnim preliminarzu 
bodżetu cesarstwa ausbryackiego na rok

1918—1919, oblicraono dochody funduszu re
ligijnego galicyjskiego na 819.683 korony, 
krakowskiego 27.960, a Bukowińskiego 8 
koron, t. j. razem 847.651 kor., podczas gdy 

. dochody funduszu relig. Dolnych Rakuz po
dano 1,272.000 kor., Czech 1,595.678 kor., 
Morawy 1,098.221 bor. Równocześnie potrze
by funduszu religijnego galicyjskiego z Kra- 

| kowem i Bukowiną obliczono 6.775.281 kor., 
podczas gdy fundusz religijny Dolnych Ra- 
kuz potrzebuje 2.106.326 kor., Czechy 
4.638.305. a Morawy 2.314.009 kor. W tej 
wysokości przyjęto też zostały przez Rade 
państwa w Wiednui na rok 191?—1918 
i(cfr. Staa-svorans»ehlag, Entwurf-Finansge- 
setz fuer das Yerwaltungsjahr 1918— 1919. 
Titel 7. E inna’i men p. 80—81. Titel 9. Erfor- 
demiss p. 8—9)..
Pierwsze więc nasuwa się pytanie: skąd po
wstał deficyt 5.927.630 kor. funduszu relig. 
w Gaiicyi? W odpowiedzi na to trzeba za
uważyć, że w- Gaiicyi istniały, oprócz fun
duszu krakowskiego, który powstał dopiero 
po trzecim rozbiorze kraju, o czetn później 
będzie mowa. dwa fundusze relig., t  j. rzym
sko-katolicki i girecko-katolioki. Lecz oha zo
stał^ zlane w jedno i poktwwamo z jednego 
funduszu w tkie potrzebr Cerkwi i Ko
ścioła. Zaczem Cerkiew żyła i tyła z fun- 

, duszu religijnego rzymsko-katolickiego, a 
j rosła przez to, że zniesienie licznych klaszto
rów wuszyoh w Gaiicyi Wschodniej, które 

ibyły warowniami projskiej narodowości i za
stępowały brak parafii łań. obrządku, zmu- 

, ssało ludność polaka do nabożeństw w cerk
wiach, tem bardziej, że i kościoły pokla- 
sztorme dawano Rusinom i obracano na cerk
wie.

I Podezas gdy wartość majątku duicliow- 
nnego skonfiskowanego Kościołowi w Ga- 
licyi, wedle urzędowych obliczeń wynosiła 
co najmniej 27.530.061 fl. — była wartość 
funduszu relig. Cerkwi zaledwie 284.942 fl. 
Cyfrę tę znamc dokładnie, a to z następu
jącej okazyi. R. 1800 pobierali biskupi gr. 
kat. prośbę Bazylianów o przywrócenie znie
sionej archimandryi w  Uhniowie, lecz ówcze

sna kancelarya nadworna galicyjska w Wie
dniu, odrzuciła tę prośbę, uzasadniając od
mowę następującym wywodem: „gdyby 

gr.-kat. biskupi rozważyli, jak mało zyskał 
fundusz relig. majątku i dochodów od w i e- 
c z n i e  u b o g i e g o  obrządku gr.-kat. — 
a natomiast, 'jak olbrzymie wydatki musi 
terno fundusz conecamie ponosić na wycho
wanie i utrzymanie duchowieństwa tegoż 
obrządku: toby z pewnością takich żądań nie 
popierali, tylko by je z góry odrzucali11. — 
„Gdyby gr. kat. biskupi obliczyli, że mają
tek, zabrany gr. kat. obrządkowi wynosi 
284.924 f l .  —  co, licząc 5 proc-., przynosi ro
cznie 14.246 fl. — a natomiast płaci «ię z 
funduszu wscbodmo-galicyjsldego roczme: 
na seminaryum gr. kat. 45.322 fl., na gr. kat. 
dom księży ( P r i e s t e r h a u s )  9500 f l . ,  na 
uzupełnienie kongmy gr. kat. plebanom 
22.965 fl. 36 kr., czyli razem 77.787 fl 46 
kr. — a więc sześć razy tyle płaci fundusz 
relig. ile zyskał z majątku gr. kat. — toby 
takich żądań nie stawiali (Areh. M. W. O. 
Acta 102. Oener. A. Sign. 1228 ad Nr 271 
ex A pr i? i 1802. G. 3. Vortrag Galiz. Ilofkan- 
zley Wien 10 April 1800).

Nadmienić tu trzeba, że wówczas (r. 1800) 
jeszcze nie mieli Ru sin i dwóch kapituł we 
Lwowie i Przemyślu, które wbrew woli i wy
raźnemu zakazowi Stolicy ap. założone zo
stały przez ces. Franciszka I kosztem fundu
szu reliig. Dzisiaj mają trzy kapituły t. j. we 
Lwowie, Przemyślu i Stanisławowie, a na 
ich utrzymanie płaci fundusz relig. 126.505 
koron. — Kapituła gr. kat. lwowska kosztu
je 49.432 koron, przemyska 33.713, a stani
sławowska 43.360 koron. Takie liczby, wsta
wione w budżet ces. austryackie r. 1917 do 
1918, przyjęte zostały przez Radę państwa 
i takie same wstawiono w ostatni prelimi
narz (S t a  a t s v o r a n sc  h I a g) na r. 1918 
do 1919. Równocześnie preliminował mini
ster wyznań i oświecenia na utrzymanie ka
pituły rz. kat. we Lwowie 5.500 kor., w Prze
myślu 9.608 kor. (licząc w to 800 kor. dla 
Sufragaoa), w Tarnowie 38.877 kor., w Kra
kowie tylko 5.482 kor. dla Sufragano, lecz

dla kapituły nie — czyli razem dla czterech 
kapituł rz. kat. 59.367 kor., a dla trzech ka
pituł gr. kat. 126.505 kor.

Koszta, utrzymania kleru gr. kat. obliczano 
r. 1802 na 22.965 fl. — obecnie zaś podano 
je, w ostatnim preliminarzu, na 1,146.585 dia 
lwowskiej, 1,090.680 kor. dla przemyskiej, 
a 674.720 dla stanisławowskiej gr. kat. dye- 
eezyi, czyli razem obliczono koszta utrzyma
nia kleru gr. kat. na 2,911,985 kor., do czego 
jeszcze trzeba dodać 56.007 kor. na potrze
by kleru gr. kat. starwsław owakiej dyeeezyi 
na Bukowinie, wynoszące 56.007 kor. a więc 
razem 2,967.992 bor. Równocześnie oliczono 
koszta utrzymania duchowieństwa rz. kat. w 
dyeeezyi lwowskiej na 328.968 kor., przemy
skiej 395.140 kor., tarnowskiej 238.030 koir. 
i krakowskiej 297.415 kor., a więc razem dla 
czterech dyeeezyi rz. kat. 1,259.553 koro-n, 
przeto nawet nie połowę tego, oo przeznaczo
ne zostało dla kiera gr. kat. — choćby się 
doliczyło małe dodatki, przyznane ubogim 
klasztorom rz. k a t, wynoszące 154.400 kor.

Przy tem trzeba dodać, że fundusz relig. 
galicyjski miał dochodu z Gaiicyi 822.683 
kor. a z krakowskiego funduszu relig. 27.960 
kor., t. j. razem 850.643 kor. W tem zaś by
ło dochodu od Rusinów 13.608 bor. Płacił 
przeto fundusz reiig. rz. kat. 837.035 kor„ 
a potrzeby jego obliczono na 1,484.360 kor„ 
miał więc 647.325 kor. niedoboru. Ponieważ 
zaś preliminowany na rok 1918—1919 niedo
bór wynosi 6,015.512 kor., przeto 4,531.152 
kor. niedoboru przypada na Cerkiew. — De
ficyt w galicyjskim funduszu relig. nie jest 
jednakże wyjątkowy, bo istnieje we wszyst
kich krajowych funduszach relig. monarchii 
austryaekiej. Tak n. p. przynoszą Dolne Ra
ku zy 1,272.006 kor. a potrzebują 2.106.826 
kor.. Czechy przynoszą 1,595.678 kor., a po
trzebują 4,638.305 k., Morawa daje 1,098.221 
a potrzebuje 2,314.009 koron. (Staatsvor- 
auschlag. Fmtwurf Finanzgesetz ftir das Ver- 
waltungsjałhr 1918—1919. Titel 7. fem- 
nahmen des Rehgionsfondes Detail Heft 4. 
p. 80. 81. Titel 9. Ecfordemiss des Religious- 
fondes p. 8—10). C. d. n.

OPŁATKI
Kappułki „Hygieiiiczne* do za
m ykania na sucho. — Opłatki 
płaskie apteczne, okrągłe i kwa
dratowe. Opłatki cnkiernicze.

FR. LENERT i
=  fe ttn fa u  h f i t iH lK y a  W m n w M ij fahryki. =  '

PRAWDZIWY SALMiAK  
F* ST.” '.4** D rohner— K raków .

W Y K Ę
oraz M iO IIIY fo tiiw aofesaw  

It fiM i i iiłti) {.U D Illl poleca

Skład Nasion „ZAGON”
Spółka z ogr. por. 20M

w Krakowie, ul. Basztcwa 17.

Biegłej stenotypistki
o ile możności stenografki, Polki, ka
toliczki poszukuje natychmiast pow a

żna organizacya społeczna. 8o#i
Zgłoszenia przyjmuje s grzeczności WP. Szczerbióskl, 
ni. Stndoncka L  14. II p. tylko pomiędzy 3 a 4 popot.

Antyseptyezny I
pod kontrolą lekarską

PUDER Ł D? S I „DERMA”
w y r o k u  L o if to r a to r . c h o m . k o t a .  „ D U M A 1*
(S t Stadnicki, Gr. med. ]. Czeroiki. Da nabycia ar i|rt»- 

kaah, drogn ryach I perfamarytch. 1837

WYROBY KRAJOWE
C I a b m i r  do czyszczenia słomkowych 

W i l l i  1 1  kapeluszy. — Paczka 1 K.
y  a A w a i n  f a r b k a  d o  f i r a n e k
“  I  I l a I I I  Paczka 60 halerzy.

D r o b n e r  K r a k ó w .  I

Nadszedł świeży transport

W I N  -  
MSZALNYCH

hegelajskich i tokajakich do firmy

H. Fritsch Kraków, Małjr Rynek.
kpj sit a  pkitf i pnvdzintt iKWnw.

N U H a a H iH a n  mnaaw — M w a a a a a

i K A W A j
ZBOZOWA SŁODZONA ś 

■ ■
do nabycia 

|  = =  jak długo zapas starczy =  a 
f  w  każdej ilości 2047 al W ZWIĄZKU EKONOMICZNYM !  
[  KOŁEK ROLNICZYCH i
r v  Krakowiu, przy ulicy WiślncJ 8. |

ZAKŁAD KĄPIELOWY
W KRYNICY

zastaje otwarły jak w latach poprzednich 
z dniom 15-go maja b. r.

C zai trw ania I. sezonu od 15 maja do 30 
czerwca, II. sezonu od 1 lipca do 25 sierpnia 
i III. sezonu od 26 sierpnia do 10 października.

Z t względu na spodziewane przepełnienia w II-gim 
Mzonie wskazany Jest na I. lub III. sezon.

W interesie P. T. przyjezdnych leży zaopatrzeń e 
się w drobną monetę ( i i 2 koremówek), której br>k 
aa miejscu. Dla udogodnienia publiczności poczyniono 
starania saprowadzenta kursujących wozów w p r o s t  
z Warszawy I ze Lwowa do Krynicy 2037

===== Dla =

Tentraw Amatorskich.
Bcłcikoiuski. Pan Pasek, liistorya

szlachecka, w 5-ci u obrazach K 4T0 
Jadwiga z Łobzowa. Nieskończony 

bij. Na straż. Obrazki sceni
czne w 3-ch odsłonach, na 
rocznicę pow stania 1863 r. .  „  2‘50 

Maskoff. Car jadzio. Sztuka w  1
a k c i e .............................................„ 450

— Tamton. Dram at w5-ciu aktach . 4'40 
Parui. Rok 1794. Dramat w 5-ciu

a k ta c h ................................................ 5*80
Rydel. Bodanhsin. Dram at w 5-ciu

ak t ach ...........................  . . .  9'60
— Utwory dramatyczne. 2 tomy.

Matka, Dies irae, Z dobrego 
serca, Ze sceny, Jeńcy (3 akty),
Prolog, Epilog, Na marne. Wy
danie w ytw orne z portretem  
Autora .  .  .  K 19‘20, opr. „  32‘40

Wiiniowski. Stary mundur. Obraz 
dramatyczny na tle powsta
nia styczniowego . . . . .  2T0

Zapolska. Jojna Firttłkos. Sztuka
w 5-ciu a k t a c h ....................... . 4 * 1 0

— Mężczyzna. Sztuka w 3 aktach „ 5*20

Ceny podane wraz z dodatkiem droży- 
żnianym i przesyłką.

Uprasza się o nadsyłanie ceny wraz
z zamówieniem. 1565

Księgarnia D. E. Friedleina
Kraków, Rynek 17.

K U R S A  P R A W N I C Z E
nff“ KRAKÓW inf«

« 1UJ R y n e k  g ł ó w n y  L .  t t .  »»IV4

| S zy b k i*  p rz y g o U w a s i*  p rzoz Dachów* s iły  a )  d o  e fa w a rn d e r  I ry -  
I g o ro zó w  p raw n ic z y c h  U n iw e rsy te tn  k n tk o w * k iefO  I h ro w o k ic fo . 

b) o fz a m in ó w  a d w o k a c k ic h , o g d z iow ek ich  i n o ta ry a in y c h .

S y s t e m  <U* wojskowTCb i urzędników aaatąpnjs w sopol- „ noód przygotowanie indywidualne, b ca  potneby
p is e m n y  opnszcannia miej* a pobyto.
Lekcy* zbiorowa 1 Indywidualno. Wypożyczani* łkryp- 

j tdw, skró.jw I uotaw. Informscy* I prospokta na żąda
nie. Przygctcwanio odpowiednio do zmian politycznych.

Inżynier cywilny d la budowalctwra, uprxy> 
slaiony znawca sodowy z< l5

Inż. WŁADYSŁAW SPANNBAUER
u d z i e l ą  porady technicznej i wykonuje 
wszelkie pomiary, projekty i kosztorysy 

7, dziedziny intynieryi.
Kraków, Sobiaskiago 7 (od 3 - 6  ps południu).

Wózki jasionowe na resorach
»
I 8014

budy i fartuchy skórzane, lekkie i gusto
wne, po cenach przystępnych

u Serwy Stanisława w Rzeszowie.

i OGRODNICY I
©l.ryftsełióśtYłjf iw ie iy  transport 
=====— — nasienia k o n in y  !■ • -  - - -

sprzedajemy na<lto po zniżonych cenach 
nasiona: buraków  pastewnych, m archw i 
pastewnej i ogrodowej, kapust, cebuli, po
m idorów, ra jg rasu  angielskiego, gorczycy, 
seradelli, tatarki i innych. Poza tem mamy 

na składzie ule słowiańskie.
POLSKIE TOWARZYSTWO HAN0L0WE

K ra k o w ie ,  S ła w k o w s k a  1 .  1991

Galicyjskie akcyjna Z a k ł a d y  górnicza 
W Slsrszy rozpisują niniejszem

8030

na posadę Zhwiauo&Gy uiateryałow.
BTomptłować m^gą rutynowani kupcy-buchalterry, mo
gący s ę wykazać t )'varoznawstwem. Kierwszeńctwo mają 
piacowulcy wwodowi, obeznani z kopalnictwem węglo- 
wem Zgłoszenia z opioeni życia i odpisami świadectw 
•raz podaniem wymaganych warunków uprasza się nad- 
«yłać pod adresem Dyrekcyi Zakł dów p. Siersza Wodna. 

Podania nieuwzględnione pozostaną bez odpowiedzi.

D O  W YNAJUCia
1 pukój frontowy na I. p. 
nm^blowaay, z osobnem 
wejściem od 1 czerwca do 
1 października br. najchę
tniej za ułatwieniem naby
cia węgla. Oglądać można 
między 1 8. Wiadomość
u właścicie>a Kraków, ul 
Mikołajska 10. 8"85

Ubranie i bielizna
używana lecz w dobrym 
otaaie dla panienki 12-le- 
tniej i stud: ata 14 letniego, 
żakiet damski i kapelusz 
damski wlosensy do sprze
dania. Rynek gł. 44, II. p., 
aa lewo, od godziny 3—6 
po południu. 2092

Poszukuje s i ę  zaraz 
nauczycie la di ucznia 

II . I d .  g i m n .  «o»o 
Jnji Sachacka, Scpiiaua

V pntisigliisKiwia fabrycznea
jest wolne micisce 

K C R E S R O N D 2 N T K I
Wymagana biegłość w pi
saniu na maszvnie 1 d kła- 
dna wiadomość stenogra
fii polskiej. Oferty z poda
niem warunków pod .P o 
sada 1474" w Admia. .G ło 
su Narodu*. Nieuwzglę- 

daione bez odpowiedzi. 
2038

Do wynajęcia
Piwnico betonow ana w 
sn teryn ie prnjr ul. Dłu
giej, nadające się nn skła
dy, w arsztat Inb pralnię. 
W iadomość Karmelicka 
_______38, parter. 8035
Mam de (przedani* drzewo
stan jodłowy i sosnowy, 
przeszło 70-letni,gonnybu- 
dnlce, nn prseetrzeni 60— 
to  morgowej. Zgłoszenia
kstJbbJ* iln r  śwonkl * Lo- 
— ?■—  r  r u j  p .  B ir e m .  2 0 1 0

D z i e r ż a w y  
400 mórg

dobrej ziemi z budynkami, 
obs:ewam 1 inwentarzem 
aznkam. Zgłoszenia: To
karski, Zakopsne, Hotel 

Warszawski. 1999

Kapelmistrz
rutynowany organizator or
kiestry dętej 1 smyczkowej, 
a dobrem) poleceniami, po- 
*zu»uje posady aa wyiazd 
w zdrowotną nkolicę. Mo
że równocześnie zająć się 
przemysłem lub handlem.
ZffewwiiU pod i .  W . p iouę mai -  
■ytad do binrm dri.nofków Ma- 
nmaa Hopetycm— Kraków, mliea 
Jac^rwnska 7. SiM

Osoba młoda
z wykształceniem uniwer- 
•yteckiem, w zamian sa n- 
trzyaanie na wsi, zajmie 
się dzieckiem (aawot mniej- 
azem, od lat 6-ciu) lub do- 
treyma towarzystwa osa- 
mołukinej inteligentnej pa
ni. — Zgłoszenia pod ,K. 
W * do Administr. .G łosu 
Narodu*. 2104W D O W A

Intel igeatna, pracowita, go- 
npodaraa, skromnych wy- 
magan, znająca się dobrze 
■a kuchni, umiejąca szyć, 
poszukuje miejsca do <a- 
rządn gospodarstwem we 
dworze Iud na plebanii w 
Królestwie. Zglczzenia pod 
A. Z. do Adm. Gł. N.* 9097

Na wsi Mieszkania
na lato, a Wiktem 1 forte

pianom p o u i  ik u je  
młode, inteligentne bez
dzietne małżeństw*. Adres 
pisemnych zgłoszed a po
daniem warunków: Kra
ków. Kołłątaja * ,  ąklejp 

p Sontwa dla L  IŁ 
r « 7

Markownik
w dooryB stanie, z mar
kami lub bez marek kupię. 
Najchętniej — .Schanbeka 
Permanent* Listów, zgło
szenia a •Jkładaym  opł- 
•m n 1 podaniem ccay: e ra

ków, Kołłątaja 8. • sklep 
p. Sosina, dla L  R, 

8068

♦ ♦ Ó Ś H I - Ó Ó Ó

F o lw a r k
Czatkowice

dzierżawa d o  bdslą- 
p ien ia  w każdej chw i
li. Z g ło s z e n ia  tamże.

1924

Fortepiany,
Pianina,

Fisharmonie
Sprwdaż, zamiana, wyna
jem. Kupuje także instru
menty używane. — Skład 
fortepianów Heleny Smo
larek i* j, Wolska 7. 1889
n a s B a w ia ta m m m c a R n

Kazi ul Synu mćjl o Twoim
nieszesęźciu wiem od p. D. 
Nie rozpaczaj, w 8ogu na
dzieja. Pi*z do stryjenki K. 
My zdrowi, Bolek w Siedl
cach. Staś przy wojsku. Do
wiaduj się tam o wuja Ada
sia S. Znicz Stanisławow
ski IGłoe Tarnopolski pro
szę o przedruk. 2079

PENSYONAT

„S m rekó w ”
w Zakopanem 1C39 

p o k o je  s ł o n e c z n e  
z u t r z j rm a n ie m .

Palatp! Tylko! Palatynl
21011 1 H A  W Ł  S Z U L C A  I S -k i

barwnik do użytku domtwogo farbuje jodwab, wełnę, len, bawełnę I Ł d.

Żądajoie w szędzie! Wszelkie kalory i odoienia! Wystrzegajcie się falsyfikatów !
Zastrzeżony w Alinisterstwie Handlu i Przemysłu pod Nr. 468/608.

JaJtób Brykman Łódź, Zachodnia 41.

KnUadea Wydawnictwa „Głoeu Narodu" Sp. > •frauiezosą odpowiedzialmośdą. ►- Redaktor odpowiedsialny i  ameMlny Roman W o j c z y ń e k l  — Drukarnia -Głoeu Narodu" w  Krakowie ood ąarzadem R  Cacka.


